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Atak na posła Witosa 


przeprowadzili zeznający wczoraj świadkowie oskarżenia 
Siódmy dzień procesu przywódców (enirolcwu 


Dyscyplinarka 


Na marginesie procesu prze- 
ciw b więźniom brzeskim są do 
zanotowania dwie ciekawe wia- 
domości, 

W sobotę w Sądzie Apelacyj- 
nym rozpatrywana była głośna 
skarga obrońców 

przeciw sędziemu śledczemu 

Demantowi, 
prowadzącemu śledłtwo w spra 
wie Brześcia, zarzucając mu nię 
dbalstwo władzy, polegające na 
tem, iż mimo zameldowania | 
przez więźniów o stosunkach w 
twierdzy brzeskiej, nie wszczął 
śledztwa. 

Skarga początkowo złożona 
została prokuratorowi apelacyj 
nemu, który właściwego biegu 
jej nie nadał, wobec czego 
ebrońcy zażądali, by dopuścić 
ich w do iatkowem śledztwie, 
przóciwko sędziemu  Demanto- 
wi w charakterze oskarżycieli 
posiłkowych. 

Sąd Apelacyjny na niejaw- 
nem posiedzeniu rozpatrywał 
gruntownie ową skargę i posta- 
nowił żądanie obrony oddalić. 
Obrońcy uie będą więc donusz- 

czeni 

do wzięcia udziału w dochodze- 
niu przeciwko p. Demantowi, 
gdyż, nie będzie takiego docho- 
dzenia. Sąd jednakże postana- 
wił przesłać skargę do prezesa 
sądu apelacyjnego dla nadania 
jej właściwego biegu, 

przypuszczalnie dyscyplinarne- 


go. 

W kołach politycznych, roze- 
szła się pogieska, iż p. wieemi- 
nister Stamirowski, który w pią 
tek zeznawał jako główny świa- 
dek w procesie brzeskim, opusz 
cza. swoje stanowisko i wraca 
z powrotem do służby ezynnej 
w wojsku. 


„Kariki“ świadków 


Wczoraj w siódmym dniu 
procesu w dalszym ciągu prze 
słuchiwani są świadkowie a- 
skarżenia. 

Są to przeważnie policianei 

oraz agenci śledczy 

przybyli z =rowineji, Najciekaw 
sze postacie zalegają tłumnie sa 
lę przyległą do sali rozpraw. 
Mają jakieś kartki, które od- 
ezytują po kątach. Gdy 
zainteresowali się tem przedsta 

wiciele obrony, 
kartki znikły jakby na komen- 
dę. Obrońcy obawiają się, iż 
świadkowie mają dla „Przypom 
nienią* odpisy zeznań złoża- 
nych u sędziego śledczego, <a 
według przepisów prawa jest 

zakazane 


i obniźa w wysokim stopniu 


adwokackich wiele miejsc pu- 
stych. Po rozpoczęciu obrad 
wchodzą szybko prok, Rauze. 
który pierwszy zajmuje miejsce 
po nim wchodzi prok. Grabow- 
ski. E 

W czasie badania pierwszego 
świadka, 

wchodzi reszta oskarżonych. 
adwokaci j część sprawozdaw- 
ców sądowych, którzy nie sno- 
dziewali się tak wczesnego roz- 
poczęcia sesji, 


„Może iyé gorzej...” 


Pierwszy zeznaje 
Franciszek Cisek, 
nauczyciel. Został zaprzysiężony 
Ponieważ 
świadek nie nie pamięta, 

prosi o odczytanie swego ze- 
znania. Przewodniczący zadaje 
pytanie na temat wiecu w 
tanie (woj. lwowskie). 

Świadek odpowiada, że prze: 
mawiał tam poseł Witos, który 
twierdził, że rząd jest zły, a u 
rzędy złodziejskie, 8 a mace 
złotych rząd użył na wybory. a 
urzędnicy popełniają naduży- 


cia przy wyborach. 
Przewodniczący:  — Jakie 
dawał rady? 
Świadek: — Zalecał organizo 


wać się pod sztandarami stron- 
nietwa Piasta, mówił, 
że jest teraz źle i że może być 
jeszcze gorzej, 
a nawet może być nieszczęście. 
Przew.: — Qzy nawoływał do 
obalenia rządu? 
Świadek: — Z treści przemó- 
wień wynikało, że jest w Pol- 
sce źle, że może wszystko ru- 
nąć, 7 
Przew.:  — Jak zebrani się 
zachowywali? 
w.e  — 90 procentów było 
zwolennikami posła Witosa. 


„Było cośkolwiek...* 


Następny świadek, emeryto- 
wany komendant policji Cza- 
piński, 

Przew.: — Czy strony zwał- 
niają świadka od przysięgi? 

„Prokurator: — Tak, zwal- 
niam. 

Przewodniezący spogląda ku 
ławom obrończym, nie pada 
stamtąd jednak ani jeden głos. 
Świadek jest zwolniony od przy 
sięgi. Jest to pierwszy tego ro- 
dzaju wypadek od początku 
procesu, gdyż 
obrona przyjęła sobie za zasadę, 
by wszystkich zaprzysięgać. 
Adwokaci zorjentowali się, ca 
do pope'nionego przeoczenia do 
piero, gdy Czapliński zaczął ze- 
znawać. Zresztą zeznanie jego 
jest dość błahe.  Słyszał dwa 
wiece Witosa; dziś nie,może 


wartość takich przypomnianych | sobi; przypomnieć treści. 


zeznań. 

Sąd wszedł na salę 7 minut 
po 10. Brak prokuratorów i Sze- 
regu oskarżonych. Na lawach 


Jakie miał ogólne wrażenie? 

— Było eośkolwiek przeciw 
rządowi. 

Stałem nazewnątrz koło okna 
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i słyszałem, jak Witos mówił 
coś o Czechowiczu j o gen. Za- 
górskim, o przywiezieniu gene- 
ra'a Zagórskiego z Antokolu 1 
zniknięciu w Warszawie. 
— Czy co więcej świadek sły- 
szal? 
— Nie, tylko to zauważylem 
panie radco, 
więcej przez okno nie słyszałem 


— (zy w obu wypadkach był 
pan poza lokalem zebrania? 
— Tak. 


Prokurator Rauze składa 
wniosek o odczytanie zeznania 
świadka ze śledztwa. Obrona 
stwierdza, że Świadek badany 
był w 1927 roku, a więc przed 
wszezęciem obecnej sprawy, 
zatem zeznanie iego nie może 

ulegać ujawnieniu. 


Tak się też staje. Sąd świad- 
ka zwalnia, z 


Pienigdzy niema 


Nastepny świadek. przodow- 
nik policji w Łęczycach, 
Projnack!, 


mówi: 

©: kwietnia 1929 roku w 
Wielo_„vlu był poseł Wito:s, któ 
rv mówił, że starostwo 
chłopów, że dla chłopa pienię- 
dzy niema, bo pieniądze poszły 
na wybory. 


Przewodniczący zapytuje, sZY 
wyrażał się ujemnie, o mini- 
strach, Świadek nie pamieta 
przypomina sobie natomiast, że 
poseł Witos powiedział: 
„Kto wjeżdża na armacieę, ten 
może wyjechać na katafalku*. 


Mec. Urbanowicz zapytuje. 
czy mówiąc o trwonieniu pie 
niędzy poseł Witos nie miał na 
myśli tego, że marsz. Piłsudski 
postawił ten zarzut dawnym mi 
n'strom į że zarzut ten nie za- 
stał udowodniony. | 

Świadek nie pamięta. 


Krótkie zeznanie 


Następny, świadek, Franci- 
szek Dubiel z Ryglie mówi: 

— Jabym prosił wysokiego 
trybunału o odczytanie mojege 
zeznania, bo już niewiele pa 
miętam. 

Przew.: 
ta? 

Św.: — Że, poseł Witos mó- 
wił, że Czechowicz wydał pie- 


— A co pan pamie 


niądze, a jak sejm mał to ba- 
dać, to został rozwiązany. 
Prok. Rauze: — Czy używał 


wyrazu niewłaściwego co do 
roztrwonienia tych pieniędzy. 
czy nie mówił, że zotały one 
rozgrabione?. 

Świadek nie pamięta, 

Prekur.: — Proszę o stwier- 
dzenie. kiedy świadek badanv 
był w śledztwie, 
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Przew.: — W 1927 roku. 
Prok. Rauze: -— Jestem wo- 
bec tego bezsilny. 


0 wiecu w Dąhrowie 


Św. Józef Michalski, przodow 
nik polizji z Dąbrowy zeznaje: 

— Drugiego czerwca 1929 r. 
odbył się wiec, na którym 

przemawiał poseł Witos, 
poruszane były sprawy politycz 
ne. Mówił o budżecie, a potem 
że konstytucja projektowana 
przez B. B. byłaby krzywdząca, 
dalej, że 
w czasie wyborów była agitacja 

ze strony rządu, 

mówił też o pożyczce amerykań 
skiej, że rząd nie dostał wszyst 
kich pieniędzy, bo musiał za- 
płacić zgóry procenty ji .„porę- 
kawiczne', a resztę rozkradli, 

Przew.: — Kto? 

Św.: — Tego nie mówił, 

Dalej poseł Witos powie- 
dział: „Pamiętajcie, żebyście nie 
siedzieli spokojnie j nie siedzie- 
li obojętni“. 

Na innych wiecach poseł 
Witos nie wyStępował przeciw 
rząlowj, 

Prok, Rauze: — Czy nie mó- 
wił, że nie trzeba być biernym 
na wypadek rozruchów, ala 


gnębi | gdzie? 


Św.: — W sejmie. Chodziła 
chyba o walki partyjne, 

Na żądanie prokuratora od- 
czytuje sąd ustęp zeznania, Z 
którego wynika, że chodziło ra 
czej o awantury uliczne 


Ścysia 


Mec, Szarlej: — Pan powie- 
dział, że resztę rozkradli, a w 
zeznaniu, że trochę rozkradl! 
wiec czy resztę, czy troche? 

Św.: — Trochę. 

Mec, Szurlej: — Czy pan ta 
wszystko mówi z pamięci. czv 
przed rozprawą odświeżył Dan 
sobie wspomnienia? 

Św.: — Odświeżyłem 
niesień. 

Mec, SZurlej: — Czy nastrój 
był podniecony na tych wie- 
cach? 

Św.: — Tak. 

Mec. Szurlej:- 
podniecony? 

Św.: — Ja? Ja miałem jść 
na Warszawę? 

Mec. Szarlej; — Ależ hroń 
Boże, chodzi o to, czy był pan 
zdenerwowany? 

Ww. — Nie 

Prok. Grabowski; — Proszę o 
wmies'enie do protokułu, że p. 
mec. Szurlej powiedział, że o 
ile rozkradziono trochę pienie- 
dzy, to jest w porządku. 

Mee, Szuriej: 
toda przękręcania słów. Ja iż 
wiedziałem, że 
jak trochę rozkradli, to się sda- 

rza, a to jest co innego, 

Następnie sąd przystąpił do 
badania św. Wałaszka 


z do- 


—.A' pan był 


2-2 


[Szab 


a marsz. Pitsud- 
skiego 


St, post. Wałaszek był 
wiecu, urządzonym przez 
Witosa. 

— Czy było coś podburzają 
cego? — pyta przewodniczący. 

— P. Witos mówił, że Czecho 
wicz pieniądze z podatków wv- 
da! na przeprowadzanie wybo- 
rów, 


że Piłsudski wyjechał do Gene- 


na 
E 


wy 
i tam nic nie wskórał, że szabla 
marsz. Piłsudskiego jest bardza 
ostra, jednak nle bardzo mądra. 


Świadek był jeszcze na in- 
nym wiecu, gdzie p. Witos miał 
mówić, że chłopi płacą podatki 
a nie wiedzą, na co idą pienią- 
dze, 


bo sejm nie ma kontroli nad 

rządem g 
i p. Piłsudski nie liczy się z ni- 
czem, że przewrót majowy bvł 
po to, żeby było lepiej, a tvm- 
czasem mamy gorzej, że w ma- 
ju do władzy szli po trupach lu 
dzie nieraz z ciemną  przes?ło- 
ścią, z których niejeden powi- 
nien siedzieć w kryminale, choć 
są mędzy nimi i zasłużeni. In- 
dzie ci dobrowolnie nie ustąpią, 
trzeba ;ch 


zepchnąć siłą 


— Jeżeli zbierze się z 15.000 
chłopów 'przed starostwem, to 
muszą nam ustąpić j będą sie 
liczyć, — mówił p. Witos, 
Dyktatura robi z chłopa niewol 
nika, 


Przew.: — Czy zawsze jedna- 
kowo podburzał w swych prze 
mówiemiach p. Witos? 


Św.: — Były ostre wystąpie- 
nia do tego stopnia, że 

aż jeden człowiek wySzedł 
i mówił, że to jest wyraźne pod 
burzanie przeciw rządowi. (Na 
sali śmiech). 

Adw, Szarlej: 
pan skończył? 

Św.: — ‘Cztery, ludowe. 

Adw.: — A czy zdążył pan ne 
tować wszystko, eo bvło-mó- 
wiome przez p. Witosa? ` 

Św.: — Zanotowałem sobie 
tylko urywki i później wkleń- 
łem całe sprawozdanie. 

Adw.: — Czy i w śledztwie 
też pan mówił o tych ludziach, 
nadających się do kryminału? 

Św.: — Nie przypominam so- 
ble 

Adw.: — Czy było powiedzia- 
ne „siłą zepchnąć”, czy też sa= 
mo słowo „zepchnąć, : 


Św.: — „Zepchnąć siłą*, 


— A ile klas 


(Dalszy ciąg na stro- 
nicy 2-ej) 
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Atak na posila Witosa oreas 


Tu przewodniczący czyta z 
kt śledztwa fragment zeznań 
świadka, że o Zepchnięclu siłą 


nic nie mówił. 


Świadek 
„chory na głowę” 


Wielkie trudności były i z na 
śłępnym świadkiem b. komen- 
dantem posterunku policji, p 
Noga. Ale tego tłomaczyło cho- 
ciaż, że jest umysłowe chory. 
Podczas powtarzania roty przy 
Regi za przewodniczącym, że: 
„przysięgam. Panu Bogu, że nie 
nie ukryw: ając'.. Noga powtó- 
rzył: „nie nie używając” i od- 
razu oświadcza. że nic üle pa- 
mięta, 


ho jest chory na głowę. 


— To, co jest tam napisane 
— pokazuje palcem na kartę — 
to jest prawdą, ja mam słabą 
pamięć. Sprawy z przad 30 lat 
przypominam sobie dobrze, ale 
z ostatnich czasów nic nie pa- 
miętam. 


— (o z tym fantem zrobić? 

Prokurator prosi), żeby odczy 
tać zeznanie Nogi, lecz zaopo- 
nował przeciwko temu adw. 
Szurlej, wyciągając na światło 
dzienne inny szkopuł, a miano- 
wicie, że Noga zeznawał 2 ma- 
ja r. z, a więc wówczas, gdy 
nikomu o Centrolewie się nie 
śniło. 


Adw. Sżuriej: — A może go 
„zaliczkowo'* przesłuchiwano? 
(Śmiech). 


Sąd zrezygnował z przesłuchi 
wania świadka, nie biorąc pod 
uwagę jego zeznań w śledztwie, 
gdy sie dowiedziano, Że zwolnilo 
ny został ze służby z policji z 
powodu słabego stanu władz u 
nysłowych. 


„Wycofać z rządu” 


Następny świadek, p. Kaé, 
choć nie chory umysłowo. alg 
odpowiadał sądowi w ten sam 
deseń. Z zawodu dróżnik. Jąka- 
iac się, opowiada, że na wiecu 
w Witkowicach p. Witos mó- 
wił o ludziach, co po trupach 
doszli do władzy į nawałvwał 
teby ich wycofać z rządu. 

Przew.: — Wycofać, czy „że- 
pchnąć siłą"? 

Św.: — Może i „zepchnąć” 
macha ręką z rezygnacją. 

Przew.: — A o urzędnikach 
nic nie mówił p. Witos? 

Św.: — Mówić, to mówił ale 
nie przypominam sobie, co. 

Przew.: — A o demonstracji 
przed starostwem? 

Św.t — Prosił, żeby się lu 
dzie zbierali, ale ile jednostek 
albo ile tysięcy, to nie wiem. 

Poruszenie nastąpiło na sali, 
gdy świadka przewodniczący zh 
pytał: — Jakiego pan jest zda 
nia, czy przemówienie p. Wito- 
sa robiło wrażenie podburzają 
ce? 

Św.: — Tak mi się zdaje, 

Adw.t Szurlej: — A jak się 
panu zdaje, jeżeli poseł będzie 
mówił coś przeciwko rządowi. 
to zawsze uważać pan to bę- 
dzie za podburzanie? 


Świadek milczy. 

Adw, Sturlej: — Czy jeśli be- 
dzie mowa, że rząd jest zły? 

Milezenie. 

Adw, Szurlej: == A skończył 


pan jakie klasy? Jakie gazety 
pan czyta? 


Dopiero wtedy dróżnik prze- 
mówił: — Czylam „Piast, 


Adw. SZarlej: — No to prze 


cież doskonale się pan zna na 
polityce. ( ech). 
w.: — Ja nie wiem. 


Adw. Szuflej: — A pa”. sam, 
czy był podburzony, burzył się, 
chciał pan arobić co złego rzą- 
dowi? 


Św.: — Nie byłem przeciwny 
rządowi. 


Adw. SZyurlej: — A może wi- 
dział pan jakiego chlopa z po- 
śród zebranych, coby nawoły- 
wał: „Bierzmy cepy i klonice i 
kę 4 na rząd”? 

— Nie. 


B, naczelnik gminy p. Cieślak 
ledwie wszedł na salę już 
wzniecił wesołość. Wśród do- 
tychczasowych świadków þó- 
wiem znalazł się i taki, który 
kłanią się wpas ławom obroń- 
czym, 
myśląc zapewne, że to ława 
przysięgłych. 
— Nie wiem o co chodzi... — 
zaczyna do rzeczy. 


Przew! — Czy bywał pan na 
wiecach p, Witosa? 


Św.: — Dawniej tak, chodzi- 
łem na zebrania „Piasta“, ale 
ostatnio jak powstał blok bez: 
partyjny współpracy z rządem, 
nie chodzę. 

przew.: — Dlaczego? 


Św. — Bo jestem już starszy 
człowiek. Jestem cięższy... 


Okazuje się, że p, Cieślak żad 
nego materjału nie może dać p. 
prokuratorowi dla oskarżenia o 
chęci usumięcia przemocą rządu 
Słyszał p. Witosa omawiające 
go jedynie gospodarcze sprawy, 
gdy włościanie, mosa nieura. 
dzajem, zwracali się doń z proś 
bą by wyjednał u rządu pomor. 
Przew.: — A podburzających 
przemówień nie słyszał pan? 
Św.: — Nigdy: 

Następnie zeznaje przodown 
Piechciński: 

— Poseł Witos mówił o tem 
że dostawy dla rządu otrzymują 
żydzi i odczytywał z kartki nė- 
zwiska tych dostawców. 
Przewt — Gzy oskarżony p 
Witos mówił co przeciwko rzą 
dowi, czy występował aprosyw: 
e? 

Św.: — Nie, nie występował. 


Przew.:  — Gzy oskarżony 
Kiernik nawoływał dn wystą- 
pień przeciwko rządowi? 


Św.: — Nie, nie nawoływał 


Adw. Urbamowicz: — iv o 
prócz posłów Witosa į Klernika 
przemawiał kto jeszcze? 


Św.: — Ksiądz Panaś i Nar- 
cyz Potoczek. 


Adw.: — Kto odczytywał re- 
rolucję, powziętą na wiecu. ża 
dającą usunięcia dyktatury? 


Św.: — Narcyz Potoczek, któ. 
ry był przewodniczącym wiecu 


Rzeczy p. Putka 
W dalszym ciągu, gdy koń: 
wstaje z ławy oskarżonych. n 


Putek i skarży się, że prty re 
wizji 


mabrano mu szafe, lampe I imne 
rzeczy 
1 takowych me odszukał 


do, 
dzisiejszego dnia. Pozwolenie 
sądu oktęgowego w Wadowi- 


càch opiewało tylko na rewizje 
w celu odnalezienia ksiąg kaso- 
wych 

— Dlaczego 
rzeczy? I gdzie mam się zwró: 


cić po odebranie ich? — woła 
głośno p. Putek. | 

Przew.: — Panie Putek, prze 
cież świadek panu tych wiado- 
mości udzielić nie może 

Sąd zarządza przerwę 


Obciążaiące zeznania 


Po “zerwie składa ZEZNANIA 
naczelnik wydziału bezpieczeń- 
stwa województwa krakowskie- 
go. Andrzej Wolaniecki, Zezna: 
nia jego są bardzo obciążające. 

Omawia on kolejno działal- 
ność antyrządową  poszeżegól- 
nych oskarżonych, przytaczając 
dosłownie niektóre ustępy aktu 
oskarżenia, Zaczyna od działal- 
ności pos. Witosa‘ 

— Wincenty Witos 

wzywał w sposób perfidny 

„do buntu 

1 obalenia rzadu. Mówił, że jak 
chłopi nie zechcą, to nie dadz 
rekruta, że marsz. Piłsudsk 
trwoni pieniądze państwowe, a 
ministrowie kradną, Nawoływał 
do walki z rzadem, dowodząc, 
że tak jak upadł Cezar rzymski, 
tak i nie może utrzymać sie 
marsz. Piłsudski. 

Od roku 1929 w pomoc Wi- 
tosowi przyszedł Kiernik, wv- 
płaszając podbunrzające przemó- 
wienie. Twierdził on, że marsza 
łek rządzi Polską, jakby to bvł 
jego folwark i t. p. 

W roku 1930 agiłacia opozy- 


Dr. med, 


para pe r (Dstelna) 9 


tel. 

Specjalista Alea) skórnyeh, 
wenerycznych | monsopłolowych 
Przyjmuje od 8—10 i 4—8. 

W niedziele i święta od 9—12 - 


Elekiroterapja 
Oddzielna poczekalnia dla Pań. 


cyjna była coraz moweniejsza, 

artykuły coTaz bardziej bojowe. 
Witos lżył marszałka, wołając, 
że miejeden z posłów chciałby 
go zamordować.  Podburzał 
tłum, mówiąc, że prezydent ma 
22 samochody, Pozatem wyra- 
żał zdanie, że trzebaby społe- 
czeństwo odpowiednio zaagito- 
wać przed „wystąpieniem*. 


Dalej świadek opowiada o ze- 
braniach į wiecach, 
organizowanych przez Witosa, 
na których przemawiał, oprócz 
Witosa, ks, Panaś, wyraża jac 
zdanie, żę „polacy na Śląsku 
głosowali za niemcami, bo 
chcieli mieszkać w państwie. a 
nie w domu rozpusty”. 


Następnie nacz. Wolamiecki 
maluje przygotowania dó kon- 
gresu Centrolewu. 


Marsz na Warszawę 


— Agitacja była prowadzona 
bardzo energicznie i konspira- 
cyjnie. Krążyła wersja, że po 
kongresie ma się odbyć. marsz 
chłopów na Warszawę, aby się 
połączyć z armją Hallera, któ- 
ry miał zostać ministrem. woj- 
ny. Daszyński miał zostać pre- 
zydentem Rzplitej a Witos pre- 
merem. 


Omawiając działalność „Wy: 
zwolenia* świadek zatrzymuje 
się na osobie osk, Putka, który 
mimo, że zamknięto rady gmin- 
ne, 


nie dał stę uSnnąć z załjmowa- 
nego st? ka, 


Organizował on  pozatem 
marsz z Choczni na Warszawę. 
Podczas rewizji znaleziono u 
niego 34 egzemplarze skonfisko 
wanej rezolucji kongresu Cen- 
trolewu, 


Z kolei przechodzi świadek 


Ucieczka chińczyków 


czy zeznania swe p. Jacvszyn. | U góry: Ludność wiejska 2 dobytk jem ha szosach. 


U dołu: Qdwrót wojsk chińskich 


TERYT" R E E ES SO 


Obecny ustrój załamie się 


Lloyd George na czele opozycji w izbie 


LONDYN, 2, 11. (ATE) „Man-|waża, że ustrój kapitafietyczny 
f.| chester Guardian” zamieszcza cha 
rakterystyczny wywład z Lloyd |wważany za potwierdzenie 
Georgem, który zapowiedział ścisłą | sek o możliwości objęcia 
zabrano mi'fe| współpracę między jego grupą a |go stanowiska przywódcy gnozygh 
partja robotniczą. Lloyd George «- | w nowej Izbie. x 


przed japończykami 


=" 


długo słę załamie, Wywiad ten 


do działalności pos. Lieberma- 
na, który miał nawoływać na 
zebraniach do walki z rządem 
na terenie pozasejnowym. Miał 
nn się wyrażać, że rządy poma- 
jowe przypominaja samowładz 
two carów rosyjskich, Wilhel- 
ma II, lub satrapów  azjatyc- 
kich. Pos, Ciołkosz zaś wzywał 
do zbrojnej rewoluci. a nawet 
mia? tyle czelności, że 

atakował prezydenta Rzpiitej. 


Pozatem twierdził, że zagrani 
cą wiedzą dobrze o chorobie 
marszałka, a Henderson obawia 
się, że polityka Piłsudskiego za- 
graża pokojowi świata, Oskar- 
żony Mastek przygotowywał na 
datny grunt do rewolucji, wy- 
głasza jąc podburzające przemó- 
wienia, żeby robotnicy cze: 
kali na 

wezwanie z bronią u nogi, 

Świadek opowiada również 
znane fragmenty z aktu oskar- 
żemia o działalności, oskarża- 
nych Kiernika i Bagińskiego, 


Przew.: — Jak się reagowało 
na te agresywne wystąpienia? 

Św.: — Przychodziły do mnie 
różne delegacje, żebym nie po- 
zwalał na takie wystąpienia. 


Obrona: — Kto przychodził? 


Św.: — Delegaci i postowia 
z B. B. 


Sprzeciw obrony 


W trakcie dalszego zeznania 
świadek wyjmuje plik *papie- 
rów i składa je sądowi, mówiąc, 
że są to odpisy tajnych okólni- 
ków PPS, których nie zdążył 
dołączyć do śledztwa. 


Obrona gwałtownie  sbrzeci- 
«ia się dołączeniu do altów 
tych odpisów, twierdząc, že ro- 
bią one wrażenie  gfałszowu- 
avch, Po ostrej polemice proku- 
ratora z obroną srd postanowił 
odpisy załączyć do sprawy 

Adw. Szurlej: Pan mówił, że na 
kongres krakowski vjeżđżali się 
chłopi, bo dostawali pieniądze. Kte 
im płacił? 


Św.: PPS] „Piast” po 5 złotych 
na osobę, 

Adw. Szurlej: Pan mówił, żo zje 
chali się licznie, bo chcieli wykorzy 
stać okazję i załatwić wlasna inte- 
rosy w mieście? O jakle to szło in- 
teresy? Przecież kongres odbywał 
się w niedzielę? 

ŚW.: (zaskoczony) OQholeli odwie- 
dzić chorych w szpitalach. 

Adw. Szurlej: Tylu było cho 
rych? 

Św.: Mogli mieć í inne interesy 
np. wizyty 

Adw. Szurlej: Ile osób brało w 
dział w kongresie? 

Św: Pięć do sześciu tysięcy. 

Adm. Szurlej: Ile było milicji? 

Św.: Około 800 osób umunduro- 
wanych. 

Adw. Szarlej: Jak była uzbrojo 
na milicja PPS.? 


Św.: W laski I kastety 

Adw. Urbanowicz: Skąd pan 
miał informacje o tem, kto miał 
być prezydentem pó zamachu Ĉen- 
trolewu? 

Św.: Miałem tajne informacje. 

Adw, Urbanowicz: A co pan mo 
że powiedzieć o Korfantym? 

ÉW.: Szedł z bojówką na kongres ` 
Centrolewu te laka © 

Następnie 


gdzie było pisane 


zeznamie świadiza: m sędziego śled- 
et 


esy w ministerstwie? 


Naczolnik Wolaniecki zcznawał 
do godz. 18 min. 30 popol. Dalszy 


diag rozprawy dzisiaj o godz. 10-ej 


Kr. 301 


3XI — GLOS PORANNY” = YZY 


Krwawe siarcia w Hamburgu 


Kilka osób rannych. — Zakaz zéromadzeń 
pod śolem niebem 


HAMBURG, 2, 11. (Tel. własny 
„Głosu Porannego”). W dniu dzi- 
siejszym doszło tu do poważnego 
starcia między policją a komunista 
mi. Policja przeszkodziła w manife 
stacji komunistycznej w porcie 
hamburskim, w rezultacje czego w 
stronę nacierających policjantów 
oddany został szereg strzałów. W 
wyniku starcia rannych zostało kil 
ka osób. Dwuch przywódców ko- 
miu? stycznych aresztowano, 

BERLIN, 2, 11. (Tel. własny 
„Głosu Porannego”), Pruskie mini- 
sterstwo spraw wewnętrznych wy- 
dało zakaz zwoływania wszelkich 
zgromadzeń pod golem niebem. 
Rozporządzenie to zaczyna obowią 


Przeciw obstrukcji, hemorol- 
dom, zaburzeniom w żołądku i kiss- 
kach, zastoinie w wątrobie i śledzio- 
mie, bólom krzyża zaleca się picie 
naturalnej wo dy gorzkiej 
„Franciszka -Józefa kilka razy 

dziennie. Żądać w aptekach i drog. 


Fałszywe informacje 


o zmianie na stanowisku 
wojewody łódzkiego 


W dniu wczorajszym jedno z 
pism warszawskich podało wiado- 
mość, jakoby wojewoda łódzki p. 
Jaszczolt miał opuścić Łódź, Na- 
tychmłast połączył śmy się telefo- 
ricznie z władzami kompetentnemi 
w Warszawie, gdzie nam oświad: 
czońo, iż informacja ta jest nie- 
prawdziwa i powstała zapewne 
w związku z nominacją wicewoje- 
wody łódzkiego p. Kirtiklisa woje- 
wodą kieleckim. 


Umikajcie Zarazy! 


Jedynym, wypróbowanym i zapo- 
biegoającym wszelkim infekcjom w 
ustach i krtani, gdzie lokują sią zaraz- 
ki grypy, anginy, dyfterytu, szkarla* 
tyny i odry jest znakomity środek 
sapobiegawczy Paramint-Erbe. 

Paramint Erbe są to tabletki o 
przyjemnym smaku i zapachu. Według 
dzisiejszego stanu wiedzy lekarskiej 
stanowi Paramint najskuteczniejszy 
środek dezynfekoyjny. który niezwło- 
cznie zastosowany być musi wszędzie, 
gdsie zachodzi obawa zsrożenia się, 
jak np. prey pielęgnowaniu chorych 
zakaźnie, podozas epidemii, tak w do- 
mu jak i w szpitalach i szkołach. 
1—2 pastylek Paramint rozpuszczone 
kilka razy dziennie w ustach zapobie- 
gają infekcji. Nie zwlekajcie praeto 
ani chwili t kupcie w najbliższej ap- 
tece lub droger|i tabletki Paramintl 

Dr b, M. 


Zgon znanej artystki 


WARSZAWA, 2, 11. (PAT). — 
Po długiej i ciężkiej chorobie zmar 
la $. p. Rafaela Bończa-Skórewicz 
PARA 


„ISKRY” 
7 46 numer „Iskier”, 
go tygodnika dla starszej młodzie 
ży przynosi na wstępie d. e. „włó- 
częg” — opisów wypraw na szczy- 
ty Tatr znakomitego taternika i 
alpinisty W. Birkenmajera, „itey 


ilustrowane- 


niesiące biwaku w Tatrach”. O ży 
ciu w zakładzie dr. Tarnawskiego. 
w Kosowie daje b. ciekawy arty- 
kał Marol: „Królestwo głodówek 
4 surówek”. Włodzimerz Fischer o- 
pisuje dzieje.i stan obecny slaw- 
nych w naszych dziejach, uwiecz- 
nionych przez Krasińskiego, „Oko- 
pach św. Trójcy”. Z innych — ko- 
medja „Duszek szkolny” - Marji 
Morsztynkiewiczówny. (razetka, na 
sze listy. Rozrywki dopełnają ca- 
łości numeru, 


VT. PESA 


Najnowsz. 
dźwiękowe  reżyserji 


au CJ 


bęona Poirier 99 


arcydzieło 


zywać od dnia dzisiejszego. Zakaz 
został wydany naskutek ostatnich 
zaburzeń, wywoływanych głównie 


przez hitlerowców 1 komunistów 
po wiecach i manifestacjach partyj 
nych, 


= 
— 


Masio Opalowskie 


oryginalne gwarantowane, codziennie świeże 
jedynie u 


BRACI 


IGNATOWICZ 


Łódź, Piotrkowska 96. Tel. 208-338 i 208-53 


Listopad-miesiqc zamachów stanu 


Otton królem Wegier. -- Marsz heimwehrowców na Wiedeń.-- 
Mussolini kierownikiem miedzynarodówki nacjonalistycznej 


PARYŻ, 2, 11. Dzisiejszy 
dziennik socjalistyczny „Populaire” 
przynosi artykuł Leo Bluma z za- 
powiedzią przewrotu na Węgrzech 
i w Austrji. 

Leon Blum twierdzi, jakoby po- 
siadał Ścisłe dane, dotyczące plano 
wanego zamachu. 


Hasłem do przewrotu ma być 
wystąpienie grupy posłów w dniu 
otwarcia parlamentu, tj. 5 listepa- 
da. Posłowie ci, poniewierani przez 
armję węgierską, zamierzają doko- 
nać zamachu stanu i ogłosić Otto- 
na królem Węgier. 

Za przykładem Budapesztu pój- 


dzie niewątpliwie, jak twierdzi 
Blum, i Austrja, gdzie wszelkie 
przygotowania są już poczynione 
na dn. 7 i 8 listopada. Heimwehra 
wystąpi jednocześnie we wszyst 
kich miastach, nie wyłączając 
Wiednia. Gdyby stolica nie przyłą 
czyła się do ruchu, odbędzie się 


14 siopmi mrozu 


było wczoraj w Zakopanem i w Krynicy 
Po okresie chłodu — pewne ocieplenie 


Państwowy instytut meteorolo- 
giczny podaje, iż wczoraj zrana pa 
dał w górach śnieg. Mróz sięgał 
13 st. przy Moerskjem Oku, — 12 
st. na Hali Gąstennicowej — 14 st. 
w Krynicy i Zakopanem — 9 St. w 
K'elcach — 7 w Suwałkach, 

Zrana temperatura wynosiła: w 
Warszawie, Łódzi, Lublinie, Kra- 
kowie, Białymstoku po — 2, w Po- 
znaniu 1 stopień ponad zerem i w 
Gdyni 2 st. ponad zerem. 


O godz. 7 rano w Krynicy było 
jeszcze 13 st, mrozu. 

W sprawie nagłych mrozów w 
górach państwowy instytut mete- 
orologiczny wyjaśnia: 

— Od kilką dni, zaraz po Śnie- 
gach, które spadły w Polsce, wieją 
u nas wiatry północno-zachodnie, 
które przyniosły z sobą masy chłod 
nego powietrza. Dopóki było po- 
chmurno, ziemia nie promieniowa- 
la tak silnie swego ciepła. Gdy zaś 


Laval powrócił 


i 
i s 
U 


Planuje rekonstrukcję gabinetu 


PARYŻ, 2. 11. (PAT). Laval po | jąc grupę Marina t. zw. unję repu- 
wrócił dziś do Parzża witany owa- | blikańsko - demokratyczną. Laval 


cyjnie. Premjer ma przystąpić do 
rekonstrukcji gabinetu, 
dzając doń radykałów, a wyłącze- 


natychmiast po przyjeździe odbył 


wprowa- |z prez, Doumerem konferencję. 


Nieagresja ekonomiczna 


rozszerzona na sprawy finansowe 


GENEWA, 2. 11. (PAT). Komi- 
tet specjalny powołany do spraw 
paktu o nieagresji ekonomicznej 
rozpoczął dzisiaj swe obrady, Cho 
dzi tu jak wiadomo o projekt so- 
wlecki, który Litwinow niejedno- 
krotnie na sesji ligi poruszał. 

Na dzisiejszem posiedzeniu de- 
legat sowiecki Sokolnikow, amba- 
sador ZSSR w Londynie, wykazał 
kon'eczność unji  międynarodowej, 
którąby zabezpieczała  poszczegól- 
ne państwa przed inwazją ekono- 
miczną. Mówca wyraźnie zaznaczył 
że chodzi mu specjalnie o interes 
ZSSR, który odczuwa środki prohi 


bicyjne, zastosowane przez szereg 
państw. 

Duże wrażenie zrobiło  oświad- 
czenie Sokolnikowa, że ZSSR roz- 
szerza niesgresie ekonomiczna i ra 
sprawy finansowe, i uważać będzie 
za akty agresji wycofywanie kre- 
dytów zagranicznych z ZSSR i nie 
udz'elanie kredytów krótkotermi- 
nowych, 

Delegatem Polski przy komitecie 
został min. Sokal, zastępca jego p. 
Radwan, radca do spraw ekono- 
micznych przy ministerstwie spraw 
zagranicznych, 


fala 


niebo wypogodziło się, skutkiem 
promienowania powietrze ochładza 
ło się jeszcze bardziej, 


Temu właśnie przypisać należy 
tak niską temperaturę, jaką zano- | 
towano nietylko w Tatrach, pe 
nawet w środkowej części Europy. 


Jeśli chodzi o przewidywania na 
czas najbliższy, trzeba zauważyć, 
że po chłodnej nocy ubiegłej na- 
stami pewne ocieplenie. 


Wogóle zaś od zachodu idzie 
ciepła; * ©! I pdi 


AOE 


816.000 kary 


na bank wiedeński 


WIEDEŃ, 2, 11. (PAT). Na pod- 
stawie rozporządzenia dewizowego 
policja nałożyła na wiedeński bank 
Ignacego Rosnera karę pieniężną 
w wysokości 316,000 szylingów za 
przekroczenie przepisów  dewfzo- 
wych. 


ETTET 


marsz uzbrojonych oddziałów hej} 
wehry na Wiedeń, Podobno powo 
dzenie powstania w Styrji i w Ty- 
rolu jest zapewnione. 

Blum wzywa republikański rzad 
austrjacki, by nie bagatel zował 
niehezpieczeństwa., Poprzedni pucz 
należy traktować tylko jako próbę 
sił. Jeżeli pierwszy zamach nie dał 
wyników, to tylko dlutego, że nie 
przyłaczyły się doń wszystkie pro- 
wineje. 

Na zakończenie Blum ostrzegł 
Europę przed międzynarodówką na 
cjonalistyczną, której ukrytym kie 
rownikiem ma być Mussolini. 


004000000000000000000 3 


| 
| 


Zawieszenie zbrojeń 
na rok 
Odpowiedź Rzplitej 
na rezolucję Ligi 


GENEWA, 2. 11. (PAT), Delegat 
Polski p, min. Sokal złożył w dniu 


dzisiejszym _ odpowiedź  Rzplitej 
Polskiej na uchwalony przez radę 
ligi projekt rezolucji o zawieszeniu 
na rok zbrojeń, 


Kio wyśrał dolary? 


Wczorajsze ciągnienie pożyczki premjowej 


W dniu wczorajszym o godz. 
10 rano w dużej sali konferen 
cyjnej, ministerstwa skarbu od- 
było się plate losowanie premji 
4 proc, premjowej pożyczki do- 
larowej serji IH, 

Ogółem wylosowano 95 pre 
mji na sumę 37.500 dolarów. 

Główna wygrana 12 tysięcy 
dolarów padła na numer 40649 

Po 8 tysiące wygrały nume- 
ry: 919593 i 200089, 

Po 1.000 dolerów wygrały nu 


Kino Dźwięttowe 


Początek seansów o g. 4 p. p. 
W soboty i niedziela o g. 12. 


Dziś po raz esiańmni! 
Brcydzieło dźwiekowe 


MAROKKO 


z MARLENĄ DIETRICH 


Na pierwszy seans wszystkie miejsca po 50 gr. i 1 sł, 


fra zmysłów. Bunt 
Juiro premjera w Kinie dźwiękowęm 


mery: 738276 504411 14495998 
7713334 2211238 1424196 136644, 
Po 500 dolarów padło na nu- 
mery: 138688 577801 1392874 
952369 234391 942704 37426 
1317443 206036 1132871 


Po 100  dolatów: 639397 
752602 887960 176428 151712 
1074309 852245 80911 752989 
200078 953196 161980 1353668 
388118 757527 810329 36254 
205587 1086818 933155 1290669 
26203 8021 1463772 870025 
264138 1428912 984436 301266 
1387164 1106162 1333947 

1136079 1458121 1480122 
318149 1006958 2976861 220922 


1111572 1146424 688667 
1178556 321885 1479322 
46232 649564 285801 129662 


705605 231146 1018108 811206 
469588 645322 1315754 14273656 
1105608 1433608 248144 295077 
878184 1309564 1055394 
1012465 821830 49706 338106 
9843802 638118 1064949 1117624 
628259 662818 1324644 


Precz 2) 


duszy ludzkiej przeciw cywilizacji 


alace” 


3.XI — 


„GŁOS PORANNY* — 1931 


Nr. 301 


Dziś poraz 
ostatni! 


Pocz. o g. 4 w sob. i świętao g, 12, 


Prof. Warburg 


otrzymał uagrodę Nobla za rok 
1931 z dziedziny fizjologji i me- 
dycyny 


Gen. Jaźwiński 


nie powróci do. zdrowia 


Stan zdrowia generała Jaź 
wińskiego, który w frasie roz- 
prawy w sądzie wojskowym a 
nadużycia w Instytucie Geogra- 
ficznym padł rażony parali- 
żem, nie uległ polepszeniu. Pra 
wostronny paraliż mie minął 
Szereg konsyljów lekarskich, 
które odbywają się bezustannie 
u łoża chorego, stwierdziły osta 
tecznie, że o powrocie do zdro- 
wia niema mowy; wyklyczo- 
nem też jest, aby generał adzy- 
skał kiedykolwiek mowę. Gene- 
rat Jaźwiński nie może więc ru 
pełnie mówić, nie może poru- 
szać prawą ręką, mimo to 
wszystko doskonale rozumie i 
wszystkich poznaje. Wobec te- 
go beznadziejnego Stanu zdro- 
wia, proces, ofiarą którego padł 
generał, nie będzie wznowiony. 


Dla Piec 
P. T. Publiczności! 


repertuar 


Bezkonkurencyjny 
Dźwiękowego Kina 


„CAPITOL" 


Kolekcja najwspanialszych arcy- 
dzieł, które wkrótce się 
ukażą na naszym ekranie: 


„WII-TAJIE 


Najpiękniejsza kreacja wielkiej 
i genjalnej chinki 


AI KAN WI 


2 Rozkazu Księżniczki 


Najwspanialszą Parada Miłości 


Reżyserji H. SAWARCA 
z LILJANĄ HARVEY 


Dalszy ciąg repertuaru 


w jutrzejszym NUMACZE 4 


Nad program: 
EIE 


OMANS ` 


Laurel i Hardy arcyzabawna kamedja p. t. „PIKNIK“ 


GRET 


A GARBO 


i LEWIS STONE 


Nad program: 


Proces prasowy w Toruniu 


"Toruń, 2 listopada - 

W numerze 301 „Gazety Ryd 
goskiej* z dn. 31 grudnia 1930 
roku ukazał się artykuł wstęp- 
ny p. t.: „Zdziczenie moralne“, 
zawierający krytykę Brześcia. 
Redaktor odpowiedziałny wspo 
mnianego pisma p. Kazimierz 
Małvcha pociagnięty został do 
odpowiedzialności karnej, O- 
brosicyv oskarżonego dziennika- 
rza zamierzali powołać przed 
sąd b, więźniów brzeskich w 
charakterze świadków. Rozpra- 
wa miała pienwotnie odbyć się 
przed sadem grodzkim w Byd- 
goszczy, została jednak mastę- 
pnie przez wyższe władze sądo- 
we przeniesiona do Torunia. 

Rozprawa odbyła się dnia 12 
września b. r. przed toruńskim 
sądem grodzkim. Sąd ten odda 
Fł wniosek obrońców o powo- 
łanie b. więźniów brzeskich w 
charakterze świadków j wydał 
wyrok, którego mocą red, Mały 
cha został skazany na karę 3% 
tygodni aresztu z warunkowe 
zawieszeniem tej kary na prze- 
ciąg lat dwu. 

Zarówno prokurator, jak i 0- 
brona wnieśli od wyroku tega 
apelację da wyższej instancji. 

Rozprawa apelacyjna odbyła 
się 28 października b. r. przed 
izbą karną toruńskiego sądu o- 
kręgowego. 

Obrońcy domagali się (po- 
nownie) powołania świadków z 
pośród byłych więźniów brze- 
skich; wezwania w charakterze 
świadka b. wiceministra spraw 
wojskowych gen. Konarzewskie 
go na fakt, iż w styczniu b. r. 
wydał on rozkaz w sprawie 
tych oficerów, którzy pełnili 
służbę w Brześciu; 
do akt sądowych wywiadów 
marsz, Piłsudskiego; zarekwiro 
wania regulaminu więziennego, 
stóry obow' ązywał w czasie po 
bytu więźniów w Brześciu; u- 
względnienia przez sąd oświad 
czenia oskarżonego, że o wyda 
rzeniach w Brześciu dowiedział 
się z interpelacji w sejmie, z pra 
sy, z odezwy profesorów uniwer 
sytetu Jagiellońskiego i z TOZ- 
muw zZ niektórymi byłymi wię 
źniami brzeskimi, że dlatego u- 
żył w artykule słów „kaźń brze- 
ska“, i że artykuł ten był poie- 
mika z pismem rządowem, Ua- 
zetą Polską". i 

Celem zebrania wymienlo- 
nych dowodów obrona domage 
ła się odroczenia rozprawy. 


Prokurator domagał sie 
rzucenie żych wniosków 
ny. 


Sad po naradzie ogłosił u- 
chwalę, mocą której oddala 
wszystkie wnioski obrony, Ze- 
ZWALÓJE jedynie na do! ączenie 
de akt sprawy wspomnianych 
wy „iadów marsz. Piłsudskiego 
i numeru 351 z r, 1930 „Gazety 
Palskiej', zawierającego arty: 
kuł p. t. „Handel skórą p. Lie- 


od 
obro 


bermana'*. 


Na tem postępowanie dowa 
dowe zostało zamknięte. 


sy tydzień nienolowanego powodzenia 


dołączenia | 


Zabrał głos pprok. Bieńkow- 
ski, domagając się skazania 
osk. red. Małychy z $ 131 kode 
ksu karnego i sIITOWSZEegO, niż 
w sądzie grodzkim wymiaru ka 
ry dla niego. 


Obrońcy dowodzili: niemożno 
ści zastosowania w danym wv 
pauku ani $ 131, ani 360 p. 11 
kod. karn., niewinności oskar 
żonego i nrosili sad o uwalnie 
nie go od winy i kary. 


Oskarżony w osłałniem sto- 
wie przyłaczył się do wywo- 
dów adwokatów. 

Po zzórą godzinne: naradzie 


trybunał wvszedł z wyrokiem. 
uchylajacym wvrok wrześnio- 


Dr. Med. 


M. STARKER 


| Spscjalisra chorób wene- 
rycznych, skórnych 
i włosów 
Śródmiejska 12 
(dawn. €eglelniana 25) 
Telefon 126-87. 


od godz. 9—1 i od 4—8. W nie- 
dziele i święta od 10—1. 


Dla pań oddzielna poczekalnia. 


hole! ROYAL 


WARSZAWA, GHMIELNA 31. 
Tałafony od 556:80 do 556-85, 


Woda bieżąca gorąca i zimna, 
Telefony w pokojach, 
Telefon międzymiastowy, 
Ogrzewanie centralne, 
Usługa restauracyjna, 
Winda 
Wanny. 


NĄ Ceny od 5 ał. 


wy sądu grodzkiego, i uznają- 
cym red. Małvche za winnega 
ropelnienia wysłępków z $ 131 
kod. karn. i $ 20 ustawy praso- 
wej, tudzież skazuiacym „go z 
RA powodu na dwa miesiace 

ezienia i 15 zł. opłat sądo- 
Só Sad orzekł zarzzem kon- 
fiskatę jnkryminowanega arty- 
kułu. 


Mec. dr. Ossowki zgłosi} hez- 
zwłocznie imieniem oskarżone- 
go kasację. 


Ciekawe są motywy wyroku 
pierwszej instancji, gdzie m. in. 
powiedziane jest: 

„Należy zaznaczyć, że słowa 
artykułu, który stał się przed- 
miotem oskarżenia, naruszają w 
wysokim stopniu, j to w sferze 
nie uczuć, czy też pogladów, 
lecz będące w Śśwadomości każ 
dego człowieka i tkwiące głęho 
ko w jego duszy poczucie pra- 


|wa o osobistej wolności tak, że 


umieszczenie w druku konklu- 
zji o zdziczeniu į moralnym sa- 
dyzmie oprawców brzeskich, a 
więc służby więziennej, w 
związku z całym artykułem i vn 
przedniemi enumcjacjami pra- 
sy, znanemi wszystkim, musi 
wywołać zdaniem sadu wzbu- 
rzeniię u przeciętneu czytelni 

= mz a 


Grandi w Berlinie 


po złożeniu ofiejalnej wizyty prezydentowi Hindenburgowi, 


ka, że wbrew powszechnej abv 
czajności państwa konstyłucyj- 
nego można odebrać wolność 
osobistą i znęcać się w sposób 
sadystyczny nad uwięzionym. 
Zdaniem sądu, treść tego, ca się 
stało przedmiotem oskarżenia, 
podpada bezwzględnie pod po- 
jęcie naruszenia obyczajności pa 
wszechnej, bo inkryminowany 
artykuł bez osłonek głosi nega- 
cję i naruszenie praw osobistej 
wolności, które to prawa tak są 
wżyte w dusze dzisiejszego oby 
watela, iż stanowią niepisane 
przepisy etyki, czyli owej ohy- 
cza jnoścj pow szechnej, Jeżeli w 


prasie głosi się tego rodzaju 
alarmy (obojętne czy 
nrawdziwe, czy nig 


prawdziwe), to w konse- 
kwencji wzbudza one gwalto- 
wną reakcję u każdego czytel- 
nika przeciw naruszeniu łedu 
wewnętrznego w państwie 
przez odnośne arzany władzy 
państwowej”. 


Z rynku damskiej 
bielizny 


Obserwujac rozwój łódzkiego 
przemysłu włókienniczego widzimy 
coraz to większe udoskonalenie się 
włókiennictwa í usamodzielnianie 
krajowego rynku  włókiemniczega 
we wszystkich galr riach, 

Do pionierek należy miejscowa 
firma „PAW”. Firmie tej zawdzię= 
czamy powstanie krajowego prze- 
mysłu wyrobów _ bieliźnianych, 
Przed niedawnym czasem rynek 
nasz w zakresie wykwintnej bieliz- 
ny był calkowicie zależny od zam 
granicy. Mimo, iż istnienie firmy 
„PAW” datnje się zaledwie od kil 
ku lat, zdołała ona już całkowicie 
wyprzeć z kraju bieliznę zagranicz 
nego pochodzenia. 

O wartości wyrobów pomienio= 
nej firmy świadczy jeszcze bare 
dziej dobitniej jej zwycięska wal- 
ka z towarem angielskiego, amery 
kańskiego i niemieckiego pochodza 
nia na rynkach obcych. Firma bo- 
wiem rozpoczęła bardzo udane kra 
ki eksportowe. Frima „PAW” wy- 
posażona w. urządzenia, będące o= 
statnim wyrazem techniki, jest 
jednostką zupełnie samodzielną, 
prowadzącą produkcję od najpier- 
wotniejszej fazy do ostatecznego 
wykończenia. 

Dzięki temu firma „PAW” jest 
w stanie produkować po najniż- 
sych cenach najwykintniejsze gar 
tunki towarów. 

Obecnie- firma „PAW”  urucha 
miając przy ul. Piotrkowskiej 154 
własny oddział detalicznej sprze- 
daży, umożliwia łódzkim odbior- 
czyniom okazję nabywania jej wy- 
robów po cenach fabrycznych, bez 
wysokich kosztów pośrednictwa 
handlowego. 

Przekonani więc jesteśmy, iż no 
wootwarty salon firmy „PAW” 
przy ul. Piotrkowskiej 154 będzie 
tłumnie odwiedzany przez. elegan- 
ckie, praktyczne łodzianką. 


O-ciu z Pawiaka 


Geny na wszystkie miejsca | seanse Zł. 1 i 1.50 


Nr. 301 


SZamiest feljetcru 


Są to koszła poważne, miej 
scami olbrzymie. Czasopismo 
„Bankers Monthly* oblicza, że 
straty spowodowane przez kra- 
dzieże « włamaniem wynoszą w 
Stanach Zjednoczonych rocznie 
223 milisnów dolarów, | przez 
zwykłe kradzieże 152 mlj. do- 
larów. przez napady rabumko- 
we 49 mlj. dol. Straty wvnikłe 
z oszustw kredytowych wyno- 
` szą 100 milj. dol. rocznie, taką 
samą sumę wyciągają z kiesze- 
nl poszkodowanych  fałszerze 
czeków bankowych, zaś inni o 
szuści zdobywają 2 miljardy 
dolarów rocznie, ` 

Drugą niemniej poważną po- 
zycję stanowią koszta utrzyma 
nia policji, sądownictwa i za- 
kladów karnych, Niemiecki kry 
minolog Hendl oblicza, że w 
Niemczech jest 8.800 zawodo- 
wych złoczyńców. z których 
kazdy co dwa lata dostaje się 
do więzienie, przysparzając rzą 
dowi niemieckiemu roczny wv- 
datek 13 ; pół miljona marek 
t. į. 30 miljonów z!otych. Do te- 
go dołączyć trzebą dziesiątki ty 
sięcy złoczyńców okoliczności" 
wych, przypadkowych i ta: 
kich, których do zbrodni na 
pchnola nędza. 

Koszta te rosną z raku pn 
rok, bo stan nierównowagi p” 
wszechpej przestenczość wzma: 
gia nie znamy dołąd żadnegn 
*radka, któryby nas doprowe 
dził do ograniczona roazmnaże: 
nia sie rodzin zbrodniczych. 
Ww Saksonji założono pa raz 
perwszy słatystyczae, oparte 
na metrykach, tabsle kilku ro: 
dzin zbrodniarzy. Miedzv inne: 
mi zmarła tam w 1740 r. 7A- 
wodową zbrodniarka Ida Juke, 
nad której potomstwem rozto- 
czonę nadzór ewidencviny į do 
roku 1877 naliczono 6384 potom 


ia e 


JAROSŁAW HASZEK 


| ien nig 
s) 
we 


Dziś i dni następnych! 


3.XI1 — „GŁOS PORANNY” — 1931 r. 


krwawy dramaí 


w kancelarji więziennej 


Z Krakowa donoszą: 


Kancelarja więzienna sądu o- 
kręgowego w Krakowie przy ul. 
Senackiej była widownią. krwawe- 
mo zajścia. Około godz. 9,30 przed 
południem rozległ się w gmachu 
sądowym buk strzałów, wywołu- 
jąc olbrzymie poruszenie w całym 
budynku. Po chwili okazało się; iż 
strzały padły w przylegającym 
budynku więziennym. 

Mianowicie do kancelarji więzie- 


Co na io 


wiezienia został 


nia gdzie znajdowali się naczelnik 
więzienia p. Bauer i urzędnik p. 
Szymczak, został wezwany więzio- 
ny Słupski, P. Bauer zawiadomił 
Slupskiego, iż zostanie przeciw nie 
mu wytoczone dochodzenie dyscy- 
plinarne, a to z powodu pism, z 
jakiemi Słupski zwracał się do mi 
nisterstwa. W tej chwili Słupski 
dobył momentalnie rewolweru i 
oddał kilka strzałów w stronę p. 
Bauera i Szymczaka. Naczelnik 
lekko "ranny W 


myśliwi 2 


Rozszerzenie czasu ochronnego 


WARSZAWA, 2, 11. (PAT). — 
Dziennik ustaw podaje rozporzą- 
dzenie ministra o rozszerzeniu cza- 
su ochronnego dla niektórych zwie 
rząt łownych. np. dla zajęcy-szara- 
ków okres od 15 stycznia do 20 
października, dla bażantów-kogu- 
tów okres od 1 lutego do 31 paź- 
dziernika, dla kuropatw w woje- 
wództwach krakowskiem, twow- 
skiem 1 kresowych wschodnich 0- 


ków przestępczyni. Najdokład- 
niejsze dane zdołano zebrać a 
109 potomkach, w których ży- 
tach p'ynęła krew zbrodniczej 
zstożycielki rodu, a z nich 24 į 
pół procent stanowiły prosty- 
tutki, 9 prog, umysłowo chorzy, 
20 procent było utrzymywa- 
nych nrzez gminy; jako pozba- 
wiorych środków do życia, a 
11 prac. stale nrzehywało w 
więzieniu. 

Dwie trzecie zatem tego po. 
fomstwa stanowiły elementy a- 


| 


Prywatne biuro detektywów 


Nie można hyło powiedzieć, 
aby prywatne biuro detekty-, 
wów „Röntgen“ robiło w osta- 
tnich czasach świetne interesy. | 
Przed dwoma micsiącami pe- | 
wien, moralny ojciec zgłosił się 
Un biura ze zleceniem śŚledze- 
nia swej eórki, którą podejrze* 
wał o odwiedzanie pracowni pe 
wnego młodego malarza... Pla- 
cił za to pięć złotych dziennie... 

Dyrektor instytutu detekty- 
wów melancholijnie krajał płat 
wędzonej słoniny na małe ka- 
wałeczki : popijał ten skromny 
posiłek śliwowica, Wspominał, 
o zacnym ojcu, który, gdy się | 
okazało, że jego córka nie od- 
wiedzałą pracowni malarza mie 
zażywającego najlepszej slawy, 
do umówionego honorarium w 
przystęnie radości dodał jeszcze 
trzy flaszki śliwowiey i kawał 
słoniny, jako że hvł właścicie 
lem sklepu kolanialnego. 

Pan Potoczek. dvrektor wspo , 
mnianego instytutu, sDożył 0-, 
stątnie resztki słoniny i z iry- 
łacją zamknał okno, aby nie 
słuchać, jak jakiś nieznośn te- 
nor Śpiewał clągle jeden i ten 
sam refren: „Gdzieżeście zu! | 
kneły, o piękne czasy!*.. Pani 
Potoczek z żalem myślał,  "ż 
nikt nie wstępował w śladv 
zacnego ojca, dkałego a moral 
ność córki. wskutek czego w 
biurze panowała uajohvdniej 
sze bezrobocie.. 


Włem usłyszał pukanie do 
drzwi. 

— Proszę — zawołał, usiłu- 
jac nadać swemu głosowi spo- 
koiny ton. aby nie zdradzić ra- 
dości. 

Do pokoju wpadł młody czło 
wiek, eleganeko ubrany i rzucą 
jac sie na krzesło, wykrzyknął 
wzbureonym głosem: 

— Panie, jestem wkropnie zi- 
rytowany. — I zalał się łzami 

— Mój panie, — zaczął zno 
wu — moja żona zdradza mniel 
Moja własna żona! Proszę pana 
a radę i pomoc! 3 

— Niech mi pan opowie 
wszystko ze szczegółami — nd- 
powiedział dyrektor z zadowole 
niem przypatrując się nieszczę- 
śliwemu małżonkowi. 

— Posiadam w Pradze dwie 
fabryki — zaczął rałody czło- 
wiek żałosnym tonem. — oby 
dwie znajdują się na przedmie- 
ściu; jedna w Wysoczanach, 
druga na Brzewnowie. Z teg" 
powodu jestem zmmszony jeź- 
dzić ustawicznie r Wysoczan 
do Brzewnowa g z Krzewnowa 
do Wysoczan. | 

Mlody człowiek nowa wy 
buchnął gwałtownem łkanieną 
Gdy się trochę uspokoił, pod 
jął płaczliwie swoje opowiada- 
ujet 

Wobec tego. że ciągte jeżdżę 
4 Wysoczan do Brzewnowa l 7 
powrotem, zużywam na ta wie- 


kres od 1 listopada do 31 sierpnia 


w województwach zaś pozostałych 
okres od 1 grudnia do 31 sierpnia, 
dla dzikich Kaczorów okres od 1 
czerwca do 15 lipca, dla dzikich ka 
czek (samic i młodych) oraz innego 
ptactwa wodnego i błotnego okres 
od 1 marca do 15 Fpca).. 


Wspólnym wysiłkiem 
i ofiara pomóżmy 
bezrobotnym 


społeczne. Dugdale napisał hi- 
storję tej rodziny, obliczył, że 
do roku 1877 członkowie jej ko 
sztowali skarb państwa prze- 
<iętnie po 66 tysięcy marek 
rocznie, Estabrook hadał stan 
tej rodziny w roku 1915 i nali- 
czył 2820 potomków, na któ- 
rych da powyższego roku skarb 
poństwa wydał 100 miljonów 
m .ek. 

Czy zbrodnie są rentowne? 
Bynajmniej Tylko wyjątkowi 
zbrodniarze dorabiają się ma- 


EES IE ZAÓÓ DOE ŚRÓD WO DD 


„Powrótdoż 


pierś, natomiast Szymczak doznał | 
ciężkiej ramy w szyję. Sprawca 20 
stał aresztowany i oddany do dy- 
spozycji władz sądowych. 

eZ 4 WA NOTE TTE TAP 


METODA BERLITZA 
Od lat 7 istnieje w Łodzi (obec- 
nie w nowym lokalu) przy ulicy 


Piotrkowskiej Nr. 86 szkoła języ- || 
ków obcych, centrala której znaj- || 


duje się w Londynie. 


Głównem zadaniem szkoły jest | 


nauczanie uczniów w krótkim cza- 


sie prawidłowo mówić i pisać po |% 


angielsku, francusku, niemiecku. 
włosku itp. przyczem profesorowie 
są cudzoziemcy i specjalnie w tym 
kierunku wyszkoleni pedagodzy. 

Dla studentów i kupców, wyjeż- 
dżających zagranicę, krótkie stu- 
djum w szkole przedstawia nieoce- 
nioną wartość. 

Zapisy na rozpoczynające się no 
we kursy, również na rozpoczyna- 
jący się w tym tygodniu specjalny 


kurs angielskiej, francukiej i nie- |f 


mieckiej korespondencji handlowej 
przyjmuje się codziennie od godz. 
11 do 1.30 i od 5 do 8 wieczorem 
tylko Piotrkowska Nr. 86. Próbne 
lekcje bezpłatnie. 


jatku, lub skromnego do. oby- 


tu, reszta żyje w nędzy Działa 
tu  przedewszysikiem tekko- 
myślna roztzutność, a uastę- 


pnie z kradzieży,  xlórych a 
pem nie był gotowy pieniądz, 
złodziej otrzymuje bardzo ma- 
ło, bo Twią część zabierają mu 
paserzy, pomocnicy i pośredni- 
cy. „Aparat“, za pomocą które- 
go dokonywują się zhrodnie by 
wa również częsta bardzo ko- 
sztowny, 

K. 


LAE OCEÓ 


ycia” 


Porucznik“) 


i Wkrótce w 


Grand Kinie 


Borah kandydafem 
na prezydenta Stanów 

NOWY JORK, 2, 11. (PAT). Se- 
nafor Borah otrzymał od grupy re 


publikańsko , postępowej propozy- 
cję wysunięcia ga jako kandydata 
na prezydenta przy najbliższych 
wyborach zamiast Hoovera. Borah 
oświadczyć miał jednak swym zwa 
lennikom, iż nie . wydaje mu się 
rzeczą możliwa pokonane Hoove 
ra. 


ANETY GIEN 


dramat reżys 


RAAULA 
WALSHA 


z udziałem kochanków ekranu Janet Gaynor ł Charles Farrell 


łe czasu, że nie widuje swojej 
tony po całych dniach. Mojei 
żony!... Ach, gdzież podziały się 
te czasy, kledy zasługiwała na 
tę nazwę! Wtenczas jeszcze nice 
jeździłem tak ciągle z Wyso- 
czan do Brzewmowa i z powro- 
tem... 

Petera zbudowałeni trzecia 
fabrykę w Hodkowiczee. Od te 
go czasu widywałem Utylję, mo 
ją żonę, jeszcze rzadziej, bo mu 
sigłem jeździć z Wysoczan da 
Hodkowiczki, a z Hodkowiczki 
do Brzewnowa, a z Brzewnowa 
znowu do Wysoczan! Chelałem 
jeszcze założyć czwartą fabry- 
kę w Radlicach.. Ale w takim 
razie byłbym miał jeszcze 
mniej czasu i zapewne nie był- 
bym nigdy odkrył, że ona mnie 
zdradza. 

Teraz muszę panu ieszezeę n- 
vowiedzieć, w iaki sposób do- 
szedłem do tego odkrycia. 
Sprzedałem moją fabrykę w 
Rrzewnowie į pojechałem do 
domu, aby schować do kasy 
kontrakt kupna. Przychodzę do 
domu, pukam.. Służąca nie o- 
twiera mi zaraz drzwi, zwłasz- 
cza, że słyszę jakąś bieganinę i 
szmery... Wreszcie otworzono 
mi. Wchodzę do salonu i cóż 
tam spostrzegam? — Mota żo- 
na siedzi samiuteńka jedna w 
fotelu, Nie dając nic poznać po 
sobie, idę do sypialni i patrzę 
pod łóżko — niema nikogo. Idę 
do przedpokoju, spoglądam na 
wieszadła — nie znajduję „ani 
obcego okrycia, ani męskiego 
kapelusza. Nie uwierzy mi pan, 
że nawet w klozecie nikogo nie 
znalazłem. Nie bvło go fakże a- 


ni w Szafie, ani za firankami... 
A ta żmija, moja niegodna żo- 
na, zachowywała się modczas 
całej sceny z niewzruszonym 
spokojem! Dopiero gdy zaczą- 
łem wrzeszczeć z wściekło- 
ścią: „Gdzie on jest?!*, wybu- 
chła płaczem i zapytała mnie, 
co mi się właściwie stało. Na- 
turalnie, że nie żdradziłem się 
niczem i powiedziałem, że szu- 
kam popie'niczki, 


Wtenczas niemal] gwałtem 
wpakowała mnie do łóżka i po- 
łożyła mi zimne kompresy na 
głowę, namawiając mnie usil- 
nie, abym storał się zasnąć. By- 
łem jednak przekonany, że no- 
za tem coś się ukrywa, że ona 
kogoś oczekuję, dlatego nie za 
snąłem, lecz wytężaiem czuj* 
ność. Musiała przez cały dzień 
czuwać przy mnie, choć wi- 
działem, że siedzi jak na rnzża: 
rzonych węglach. Tego dnla za 
tem nie udało się jej. 


W niejaki czas potem wy- 
dzierżawiłem fabrykę w Hodka 
wiczce, a gdy w południe je- 
chałem do domu z kontraktem 
dzierżawnym, aby go schować 
do kasy, przez całą drogę już 
gnębiły mnie złe przeczucia, RY 
łem pewny, że «oś się słanie.,. 
Znowu służąca nle zaraz mi o- 
tworzyła į znowu słyszalem zę 
drzwiami podejrzane szmery 
Wpadłem do salonu i... nie u- 
wierzy pan! — Moją żona ska: 
czyła jakby ją kto oparzył!... 
Rzuciłem się do sypialni, zaglą- 
dałem pod łóżka i... znowu nie 
nie odkryłem. Nieszczęsne prze 
czwcie przeladowało manie jed- 


Początek seansów o godz. 4ej. W sobotę i niedzielę i święta od godz. 12 do 3 ceny miejsc 75 gr.,1 zł. i 1.25 


pak z nieodpartą siłą... Zagląda 
tem do szaf, za firanki — nie 
było nikogo! Tylko moja żema 
z zapłakanemi oczyma przynio- 
sła mi popielniczkę i powie 
działa: i 

— Tu jest popieluiczka! Wie- 
prawdaż, ty jej szukssz? 

Ale ja nie dałem nie poznać 
po sobie I odpowiedziałem tyl- 
ko: 

— Szukam zapalniczki! 

— I wie pan, 
ło?... 


Młody człowiek 
czął gorzko płakać. 


— To już panu opowie mój 
brat, który tam czeka na dole! 
Bądź pan zdrów! Przyślę go tu 
panu, żeby panu npowiedział 
do końca tę straszną historię, 
bo ja nie mogę... zanadto je- 
stem zdenerwowany !... 


To mówiąc młody człowiek 
rzucił się dyrektorowi tajreso 
blurs detektywów na szyję, ści- 
skając go z rozpaczliwą czuło- 
ścią, poczem znikł. 


Gdy brat nieszczęśliwego mał 
żonka nie przyszedł za pięć. 
dziesięć minut, ij zu kwadrans, 
dvrektor w zakłopotaniu wsa: 
dził ręce do kieszeni od kami- 
zelki.. i zauważył ku swojemu 
przerażeniu, że zniknął stan» 
tąd złoty zegarek, jedvav war 
tościowy przedmiot, który jesz: 
cze posiadał i który miał za: 
miar dzisiaj właśnie zastawóć. 


J dyrektor prywatnego biura 
detektywów pobiegł czemprą- 
dzej na policję. 


co sie okaza- 


£NOWIŁ ZA” 


r. 801 


3.XI — „GŁOS PORANNY* — 1931 


at areny Znaczny spadek cen mięsa 


Wołowina staniała o 25, a wieprzowina o 10“ proc. 


— Marysiu, ta szafa już od 
trzech tygodni nie była odku- 
rzana! 

— To przecież nie moja wi- 
na, proszę pani! Służę u pań- 
stwa dopiero dwa tygodnie. 


Wiadomość bieżące 
Od Redakeji 


Z braku miejsca, dalszy ciąg 
powieści „Złota szpilka* ukaże 
sie w jutrzejszym numerze „Gło 
su Porannego. 


Podwyższenie onłaf 
od radjoaparatów 


W dniu wczorajszym do łódzkie 
go urzędu pocztowego nadeszło za 
wiadomienie, iż opłaty od radjoapa 
ratów, wynoszące 3 zł. miesięcznie 
zostały podwyższone o 10 proc. 
t zn. 30 groszy. Podwyżka opłat 
od radjoaparatów pobierana bę- 
dzie w ciągu sześciu. miesięcyy tfu 
od 1 listopada rb. do 30 kwietnia 
1932 roku. 

10-procentowa nadwyżka z po- 
bieranych od radjoaparatów opłat 
przekazywana będzie komitetowi 
pomocy najbiedniejszym, dla zasi- 
lenia funduszów komitetu. 


Spis poborowych 
rocznika 1911 


Dziś 3 listopada rb. do spisu po- 
borowych w lokalu biura wojsko- 
wego (ul. Zawadzka 11) w godzi- 
nach od 8 do 15 powinni się zgło- 
sić mężczyźni, urodzeni w 1911 
roku, zamieSzkali na terenje V ko- 
m'sarjatu, których nazwiska rozpo 
czynają się od liter: C, D. E, i za- 
mieszkali na terenie XII kom'sar- 
jatu, których nazwiska rozpoczyna 
ja się od liter od K do P. 


Nad program: Dodatek dźwiękowy 


i aktualności 


Początek seansów o 


w sobotę i niedzielę o g. 12 w poł. 


Rajn zreferował sprawę zniżki 
cen mięsa i wskazał na ko- 
nieczność obniżenia cen. 

Referat ten wywołał długą i 
burzliwa dyskusję, po której 
jednak zebrani postanowili ob- 
niżyć ceny mięsa wołowego 
normalnego į; koszernego oraz 
baraniny o 25 proce., cielecego 
a 5 proc, wyrohów koszernych 
o 5'proc., wieprzowego i szmal- 


W dniu wczorajszym odbyło 
się posiedzenię komisji cenniko 
wej dla ustalenia cen mięsa. 

W posiedzeniu udział wzięli 
przedstawiciele konsumentów i 
producentów oraz kierownjk 
oddziału aprowizacyjnego urzę: 
du wojewódzkiego p. ładewski 
i naczelnik oddziału karnego 


starostwa grodzkiego p. Rajn. 
Na posiedzeniu tem naczelnik 


Buster Keaton 


się żeni 


Ślub odbędzie się w Łodzi 


ita „CASINO" 
x 


Jutro prem'era! 


cu oraz słoniny, o 10 proc., wy- 
robów masarskich z mięsa wie- 
przowego o 15 proc. 
Stanowisko komisji cenniko- 
wej przesłane zostało  natych- 
miast magistratowi m, Łodzi, 
który na specjalnie zwołanem 
posiedzeniu dokona zatwierdze- 
nia cennika oraz opubli kuje go 
i wprowadzi w życie. Nowe ce- 
ny poczną obowiązywać maj- 
prawdopodobniej od środy b. 
tygodnia. Jak zdołaliśmy usta- 
lié znaczna zniżką cen mięsa i 


wyrobów masarskich, spowoda | 


wała, iż obecnie władze admi-| 
nistracyjne zajęły się uręgulo- | 
waniem cen i wywrą pewną. pre 
sję na restauratorów i właści: 
cieli zakładów  gastronomicz- 
nych. 

W sprawie tej jeszcze w bież 
tygodniu odbędzie się posiegze 
mie, na którem ustalony zosta- 
nie nowy cennik na potrawy. 

Należy zaznaczyć, że już a- 
beenie nastąpiła druga zniżka 
cen miesa, a dotychczas nie 
zniżone zostały ceny na potra- 
wy. Projektowana jest zniżka 
potraw o 25 — 30 proce 


poda 


| 


zdobyła 1 miejsce na międzyna 
rodowym konkursie stenotypi- 
stek w Paryżu, 


Wogne dyżury aptek 
Dziś w nocy dyżurują następują 
ce apteki: A. Potasza (Pomorska 
12) E. Miillera (Piotrkowska 46), 
M. Epsteina (Piotrkowska 225) Z. 
Gorczyckiego (Przejazd 59) G. An- 
toniewicza (Pabjamicka 50). 


Rocznica wskrzeszenia Polski 


Ustalono ogólny zarys programu obchodu 


Doroczaym zwyczajem ZaWiążw: 
się w naszem mieście pod egidą p- 
wojewody Jaszczołta komitet 0% 
chodu wskrzeszenia państwa pol- 
sk.ego. P. wojewoda  Jaszczołt w 
swem krótkiem zagajeniu zazna- 
czył, że w roku bieżącym, tak cięż 
kim pod względem ekonomicznym 
dla catego świata, uroczystości win 
ny być potraktowane w skromnych 
ramach, choć przez to w tiemniej- 
szym stopniu przyczynią się do 
podniesienia “ducha w NPR: 
stwie.i wzbudzenia nądzi 
szą "przyszłość" 

Następnie zebrani pod przewod- . 
nictwem posła Fichny wybrali ko 
mitet ścisły, a ten na kolejnem po 


siedzeniu obrał prezydjum Kkomite- , 


tu ścisłego w następującym skła- 
dzie: 

Generał Olszyna Wilczyński, ja 
ko przewodniczący, poseł dr. Fich- 


'na,. zastępca przewodn czącego, p 


L, Berkowicz — sekretarz, pp. Ko- 
sińska, prezes rady miejskiej Hole 
greber, starosta Dychdalewicz, in- 
spektor Niedzielski, pik, Walawski 
poseł Wolczyński, redaktor Kron- 
man, Kubałak i Braun, 


Zebrani ustalili w ogólnych zary 
sach program uroczystości 11 listo 
pada, a mianowicie o godz. 9 rano 
nabożeństwa dla szkół w świąty- 
niach wszystkich wyznań, o godz. 
10 0 uroczyste nabożeństwo w_ kate- 

nie defilada wojsk, pa- 
cji straży, P SAIST CE jee woj- 
skowego oraz organizacji b, woj- 
skowych i Strzelca, Wieczorem od- 
będzie się w sali filharmonji uro- 
czysta akademja. Opracowanie 
szczegółów programu uroczystości 
pozostawiono prezydjum komiteto- 
wi, 


Sezon martwy uchylony? 


Pocieszające informacje z ministerstwa pracy 


Podczas swojego pobytu 
Warszawie prez. Ziemięcki in- 
terwenjował w m! Inisterstwle 
pracy i opieki społecznej w 
sprawie uchylenia t. zw. sezonu 
martwego. 

Prez. Ziemięcki wskazał na 
ciężką sytuację robotników se- 
zonowych, którzy byli zatrud- 
nieni 3 — 4 dni w tygodniu w 
ciągu trwającego zaledwie oko- 


Na żądanie publiczności! 


krajowe, 


g. +ej po poł, 


„w|ło 6 miesięcy sezonu. 


W odpowiedzi — przedstawi. 
ciele ministerstwa  poinformo: 
wali prezydenta, jż w roku bte- 
%ącym zamierzane jest nchvle- 
nie sezonu martwego, a co za 
tem idzie — robotnicy sezono- 
wi otrzymają w okresie mie: 
sięcy zimowych zasiłki ustawo- 
we z Funduszu Bezrobocia. 


ji i 


EEN OR E A T ET 
Załamanie się strejku 
w łódzkim przemyśle jedwabnym 


Sytuacja w akcji strejkowej 
w przemyśle jedwabnym 


sji i podpisania umowy zbioro: 
w | wej. W tym celu komisja strej* 
dniu wczorajszym uległa pe-|kowa zwołuje w tygodniu bie- 
wnej zmianie. Mianowicie ro-|żącym ogólne zebranie robotni- 
botnicy niektórych fabryk, któ| ków, na którem podjęte zosta- 
rzy przed kilku tygodniami po-|ną uchwały, odnośnie warun- 
rzuci pracę, w dniu wczoraj-|ków, na których zawarta być 
szym przystąpili do pracy, wy-| może umowa zbiorowa. 
łamując się z solidarnej akcji 
strejkowej. 

Dr. med, 


JóŻe! LUBICZ 


chirurg ortopeda 


Południowa 9 
—4*"/2 telef, 183-17. 


W związku z tem spodziewać 
się nałeży, Że w śląd za nimi 
pójdą również inni robotnicy, 
tak, że ostateczna likwidacja 
strejku jest kwestją dni najbliż 
szych. 

Z dragiej strony dowiaduje- 
my się, że komisja strejkowa 
w dalszym ciągu zamierza pro- 
wadzić akcję, celem wywarcia 
na związki przemysłowców pre 


przyjm* 3 


Prywatne 


Pogoiowie bekarskie 


2-333 


Udziela doraźnej pomocy lekarskiej we wszelkich 
wypadkach nagłych o każdej porze dnia i noev. 
Lekarska pomoce akuszreyjno-ginekologiczna, 


Teleion: 


tylko å dni! 


Dziś i dmi masiępnych! 


Najoryginalniejsze arcydzieło dźwiękowe sezonu, reżyserii R. Eichberga 


chanków odmiennych ras. 


G_ 


Wielki dramat miłosny z czasów ARE wojny. ilustrujący miłość ko- 


W roli tytułowej chińska gwiazda filmowa 


Ceny miejsc popularne. 


Karty premjowe ważne bez ograniczeń 


Anna AAU Wong 


Dnia 2 


listorada 


drogi ojciec i teść 


BRE po krótkich i ciężkich derbia, niach 


przeżywszy lat 64. 


m'a 


mój ukochany mąż, nasz 


Wyprowadzenie drogich nam zwłok nastąpi dziś, we wtorek, dnia 3 b. m. o godzinie 1 po 
południu z domu przedpogrzebowego, o czem zawiadamia pozostała w nieutulonym żalu 


Zgierz 


RUCH BUDOWLANY W ZGIERZU 

W roku 1931 do 1 listopada 
wpłynęło do wydziału budowlane- 
go magistratu 80 projektów budo- 
wlanych, przeważnie budynki mu- 
rowane parterowe, 2 projekty więk 
sze i 2 projekty na domy willowe 
na rozparcelowanej części lasu. Na 
ogół tendencja idzie w Kierunku 
budowy domów mieszkalnych ma- 
łych jednorodzinnych. Co się ty- 
czy miejskiego ruchu budowlanego 
magistrat ze względu na ciężki 
stan materjalny, żadnych robót bu 
dowlanych nie prowadzi. 

WSTRZYMANIE ROBÓT PU- 

BLICZNYCH 

Na robotach publicznych prowa- 
dzonych przez magistrat z subwen 
cji Min. pracy i opieki spolecznej, 
pracuje 300 robotników pa 3 dni w 
tygodniu, przyczem zarobek robot- 
nika wynosi zł. 4,00 dząennie dla 
mężczyzny, i zł. 3,50 dla kobiety. 
Na robotach publicznych prowadzo 
ne są przeważnie roboty ziemne. 

Wobsć braku miejsc w szkół 
łach powszechnych, magistrat pro- 
jektował zużyć robotników. subwen 
cyjnych do przebudowy i nadbudo 
wy szkoły powszechnej Nr. 4, znaj 
dującej się przy ulicy B. Jedit 
cza, lecz względy finansowe stane- 
ły temu na przeszkodzie. Na po- 
wyższy cel magistrat otrzymuje z 
Min. Pracy i O. S. miesięcznie zło 
tych 15,600. Wobec tego, że na mie 
gige listopad mimisterstwo nie przy 
znało kredytów, na zatrudnienie 
bezrobotnych, wszelkie roboty pu- 
bliczne zostały wstrzymane z dn. 1 
listopada rb. 

AKCJA DROBNYCH KUPCÓW 

Dnia 1 bm. odbyło się posiedze- 
nie Centralnego stow. drobnych 
krpców, na którem uchwalono 
przyłączyć się do akcji zrzeszenia 
organizacji lokatorskich w War- 
szawie, w sprawie protestu przeciw 
ko projektowi o podwyższenie po- 
datku od lokali. Uchwalona przy- 
iąć czynny udział w zjeździe kup- 
ców woj. łódzkiego, odbyć się ma- 
jącym dnia 15 bm. a który zostaje 
zwołany z inicjatywy Stow. kup 
ców detalistów w Łodzi. 


A 


nu 


+ 


Stroska ra 


Dnia 2 listopada 1931 r. zmarła po krótkich i ciężkich cierpieniach 


B. P. 


Augusta Jeleńkiewiczowa 


obywatelka m. Ciechocinka 


przeżywszy lat 68. 


Wyprowadzenie drogich nam zwłok nastąpi dziś, we wtorek, dnia 3 b. m. 
o godzinie 2 popołudniu z domu przedpogrzebowego, o czem zawiadamiają po- 
zostali w nieutulonym żalu 


Panu Doktorowi Jeleńkiewiczowi z powodu zgonu Matki Jego 


RUGUSTY 


wyrazy głębokiego współczucia składają 


Szpitala Miejskiego na Radogoszczu 


Brak chieba w mieście 


Pracownicy piekarscy częściowo porzucili pracę 


Rozpoczęty w nocy z soboty 
Éa niedzielę częściowy strejk 
czeladników piekarskich żydow- 
skich, wczoraj rozszerzył się ' 
objął większą część piekarni 
żydowskich w mieście. 

Chleb wypiekany był wyłącz- 
nie przez właściciel i į ich ro- 
dziny, lecz wobec nieprzerwa- 
nej pracy w piekarniach chrze- 
ścijańskich i spółdzielniach, 
brak chleba dawał się odczuć 
tylko częściowo w dzielnicach 
staromiejskich. 

Czeladnicy zrzeszeni w klaso- 
wym związku robotników prze 
mys'u spożywczego odbyli wal 
ne zebranie, na którem oma- 
wiano sytuację, jaka się wytwo- 


Tomaszów 


INWESTYCJE w* SZPITALU 
MIEJSKIM 

Do przychodni przeciwgrużliczej 
przy szpitalu miejskim, znajdują- 
cym się pod opieką dr. dr. Szysz- 
kowskiego i Kona, została sprowa- 
dzona. lampa kwarcowa. Lampa ta 
została nabyta z funduszów, uzy- 
skanych z imprez zeszłorocznych 
podczas dni przeciwgruźliczych, 


LOTERJA FANTOWA 
8 listopada odbędzie się loterja 
fantowa na rzecz komitetu niesie- 
nia pomocy najbiedniejszym. 


LIST OTWARTY DYR. ANTO- 
NIEWICZA 
Dyr. Antoniewicz wystosował 


list otwarty do prasy, w którym o- 
świadcza, iż z powodu zarzutów, 
postawionych mu przez „Robotni- 
ka” i „Gazetę Warszawską” pod- 
dał się sądowi obywatelskiemu, 
składając do czasu decyzji tego są 
du godność prezesa BB, w Toma- 


szowie. Sąd obywatelski miał zor- 
ganizować senator Iwanowski w. 
Warszawie. Ponieważ do dnia 30 
października sąd ten nie zebrał się, 
dyr. Antoniewicz uważa postawio- 
ne zarzuty za niebyłe, Dlaczego 
nie doszło do sądu obywatelskiego 
z listu tego nie dowiadnjemy się, 
NĘDZA SZKOLNA 

0d dwuch lat aktualna jest spra 
wa fatalnego stanu szkoły po- 
wszechnej przy ul. Tkackiej na 
rogu Kramarskiej. Szkoła znajduje 
się w tak okropnych warunkach, 
że musiał się nią zająć dozór szkol 
ny, w rezultacie czego kalka klas 
zostało zamkniętych. Mino, że wia 
domo było, że nowy budynęk szko- 
ły powszechnej przy ul. Legjonów 
nie będzie gotowy na początek To- 
ku szkolnego, żadnych nawet pro- 
wizorycznych remontów przez całe 
lato nie przeprowadzono. W teù 
sposób 300 dzieci niema gdzie u 
umieścić. 


rzyła po konferencji w inspek- 
toracie pracy. 

W dyskusji domagano się 
proklamowania strejku we 
wszystkich bez wyjątku piekar 
niach łódzkich, gdyż stanowi- 
sko pracodawców, którzy chcą 
obniżyć płace o 45 proc. nie 
nadaje się wogóle do rozmów. 
W rezultacie jednak po dłuż- 
szej wymianie zdań uchwalono 
czekać na wynik drugiej konfe 
rencji u jnspektora pracy, któ- 


ra odbędzie się w dniu dzisiej- 
szym i następnie odbyć ponow- 
nie zebranie, na ktorem osta- 
tecznie zapadnie decyzja co do 
strejku na NAJ padek, gdyby pra- 
codawcy nie zmienili +wązo sta 
nowiska. 

Równocześnie uchwalono w 
dalszym ciągu nie dopuszczać 
do pracv ponad 8 godzin į do- 
magać się zatrudnienia w nad- 
godzinach bezrobotnych. (b) 


$złam przed sądem 


stanie w dniu 1 grudnia r. b. 


Głośną w początkach grudnia 
była w Łodzi sprawa napadu na 
kasjerkę, Herte  Wajnbergerównę, 
dokonanego przez 24-letnego Ja- 
kuba Szlama (Mielczarskiego 16) 

Początkowo wytoczono Szlamo- 
wi dochodzenie doraźne, następnie 
jednak przekazano Sprawę na dro- 
gę postępowania zwykłego. 

Ponieważ całkowite śledztwo zo 
stało już obecnie zakończone i akt 
oskarżenia został opracowany, 
przeto niema żadnych przeszkód 
do rozpatrzenia sprawy w terminie 


Dr. med. 


REICHER 


Specjalista chorób skórnych 
i wenerycznych 


leczenie djafermją I glekfroterapi 


POŁUDNIOWA 28 
tel. 201-93 


Od 8—11 rano i od 5—8 w. 
W niedziele od 9—1 


wcześniejszym. W związku x tem, 
jak się dowiadujemy, wyznaczono 
termin rozprawy ną dzień 1 grud- 
nła roku bieżącego. 

Jak informują — faktycznym po 
wodem napadu na Wajnbergerów- 
nę było to, iż Szłam milat bardzo 
poważne długi. Przez dokonanie ra 
bunku chcłał wyrównać swoje zo- 
bowiązania, a następnie wyjechać 
do Soppot. (P) 


Na wzór wiedeński 


PRACOWNIA 
ORTOPEDYCZNA 


pod kierunkiem 
D-ra Lubicza 


wykonuje podług odlewów 
gipsowych: wkładki na zbo- 
lałe stopy, gorsety na schorza- 
łe kręgosłupy, aparaty orto- 
pedyczne na gruźlicę stawów, 
oraz sztuczne nogi, ręce etc. 


Rodzina 


KOMITET OBCHODU 11-60 LI- 
STOPADA, 

W gmachu magistratu odbyło 
się zebranie organizacyjne komite- 
tu obchodu 11-go listopada z udzia 
łem przedistawicieli władz pań- 
stwowych i komunalnych oraz in- 
stytucji społecznych, W skład ko- 
mitetu wykonawczego wchodzą pp. 
starosta Jan Wallas — jako prze- 
wodniczący, wiceprez. M. Tomczak 
— wiceprzewodniczący i M, Roz- 
wens — jako sekretarz. 

Ponadto wybrano cały szereg 
sekcji: pochodową z dyr. Raduc- 
kim na czele, propagandową z Ta- 
czanowskim, finansową — rejen 
tem Kasperkiewiczem, aekoracy jną 
— z p komisarzem Gizińskim i se 
kcję akademji z pp. Staszewskim i 
Szeferem na czele. 

Ustalono następujący program 
uroczystości: we wtorek, dnia 10.11 
o godz. 6 wiecz, capstrzyk i prze- 
mówienie na Placu Dąbrowskiego, 
w. środę, dnia 11.11 o godz. 7-ej rar 
no hejnał z wieży kościoła ów, Ma- 
teusza, godz. 10 rano — nabożeń- 
stwo we wszystkich świątyniach, 
godz. 2" po pör. akademja dla mto- 
dzieży szkół powszechnych 1 o go- 
dzinie 8 wiecz. akademja dla doro- 
słych w. kinie miejskiem. 

Zysk z akademji przeznaczony 
jest na rzecz budowy pomnika Nie- 
podległości w Pabjsoicach. 

POŚWIĘCENIE LOKALU PKO. 

Niezwykle uroczyście wypadło 
otwarcie nowego lokalu Komunal- 
nej Kasy Oszczędności m, Pabjanic 
w Sobotę dnia 31 października rb. 
w dorocznym dniu oszczędności. 
W pięknie przebranej głównej sali 
lokalu zebrała S'ę cała zaproszona 
elita społeczeństwa pahbjanickiego. 
Poświęcenia lokalu dokonał ks. 
prałat Mirecki. Następnie przywi 
tał gości dyrektor KKO. m. Pabja- 
nie p. Jabłoński i w krótkiem prze 
mów'enju skreślił dzieje kas. Z ko- 
lel zabrali głos pp. starosta Wallas 
dyrektor Banku Gospodarstwa Kra 
jowego w Łodzi p. Greger i dyrek- 
tor KKO. m. Łodzi, wyrażając 
swój podziw dla niezwykłego roz- 
woju kasy pabjanickej i podkreśla 
*ac snecjalne zasługi jej dyrektora 
Wkońcu gości zaproszono na śnia- 
danie do znajdującej się w eg- 
siedztwie sali Hegenhbarta. 

ŻYDOWSKI KOMITET RATUN- 

KOWY 

W tych dniach powołany został 
do życia komitet niesienia pomocy 
bednym żydom w Pabjanicach. W 
skład komitetu wchodzą przedsta- 
wiciele wszystkich sfer społecz- 
nych, bez względu na partje. Ko- 
mitet już przystępuje do przepro- 
wadzemia całego szeregu akcji, za- 
pewniających poważne wpływy 
pieniężne. Nawiązany został ścisły 
kontəkt z grodzkim kom'tetem po- 
mocy dla najbiedniejszych m. 
Pabjanie. (h. t) 


Dilary 


złożone w adminietracji 
„Głosu Porannego" 
Kierownictwo i pracownicy 
olektrowni wydz. IV zamiast wień- 
ca na grób Ś. p. inż. Stefana Bat- 
kowskiego, ofiarują na najbiedniej 
szych zł. 115—, 
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Kocik radjowy 


Mahiór na słuchawki 
z odbiorników 
sieciowych 


Odbiornik; Sieciowe Są zasilane 
„rądem ansdowym o stosunkowo 
wysękiem napięciu, tak że dołą- 
czenie do gniazd głośnikowych 
słuchawek może spowodować nie- 
jednokrotnie bardzo przykre na- 
siępstwa, Wystarczy bowiem, że 
w słuchawkach, lub sznurze izola- 
cja będzie uszkodzona, albo też 
mało wytrzymała, by prąd, płyną 
cy ze źródła prądu odbornika roz 
dzielił się w tych słuchawkach i 
by pewna jego część przeszła 
przez ciało słuchającego do ziemi. 
Jest to bardzo niebezpieczne, 
zwłaszcza przy zas'taniu ddbiorni 
ków bezpośrednio z sieci pradu 
stałego, ponieważ w tym wypadku 
kontakty głośnika są przyłączone 
bezpośrednio do jednego przewod- 
nika sieci oświetleujowej ((elektry- 
sznej). | 

Skoro jednak chcemy odbierać 
z takich odbiorników na sluchaw- 
ki, trzeba wówczas zastosowąć 
pewne środki ochronne, a mano- 
wicie — transformator wyjściowy 
lub też specjalny układ dławiko- 
wy, albo  eporowo-koudenzatoro- 
wy. Oba ten urządzenia można $o- 
bie zrobić samemu, Kupujemy w 


skiepie radiowym t zw. transfof- 
mator wyjściowy, gwarantujący 


wytrzymałość na przebicie prądem 
o uapięcju conajmniej 1600 woltów 
i dołączamy go końcami Jednego 
(pierwotnego) uzwojenia przy po- 
mocy wtyczek (t. zw, bananów) da 
gniagl glośnikowych w odbiorni 
ku, końcówki zaś drugiego (Wtóc- 
nego) uzwojena do końcówek 
słuchawki, prąd sieciowy: popłynie 
wówczas do odbornika oddzielnie 
przez pierwotne uzwojenie, nato- 
miast prądy „radjowe” do słuchaw 
ki przez uzwojenie wtórne. 

Możę to być również zwykły 
transłormator małej częstotliwości 
o przekładni 1:1, ale w- dobrym 
gatunku i próbowany na wytrzy- 
małość przebicia prądem przynaj- 
mniej 1600 voltów, 

Stosowanie transformatorów nie 
pewnych co do wytrzymałości ną 
przebicie np. starych, naprawia- 
nych itp. jest również, jak podano 
wyżej, niębezzieczne, gdyż trans- 
formator taki może mieć spięcie 
między uzwojeniami lub może ono 
powstać pod wyższem napięciem. 

Drugi praktyczny sposób, to sto 
sowanie układu dławikowo - kon- 
densatorowego. W tym wypadku 
kupujemy w sklepie dławik z rdze 
niem żelaznym o stosunkowo du- 
żym oporze (ckofo 1000 omów np, 
mały typ dławika z rdzeniem stoso 
wany przy prostownikąch) oraz 
dwa stałe kondensatory o pojemno 
ści po dwa mikrofarady, lub więcej 


ło wytrzymałości na przebicie 
conajmniej 1000 voltów. Dławik 


włączamy początkiem uzwojenia 
do jednego gniazdka glośnika, a 
końcem uzwojenia do drugiego 
gniazdka. Gdy tọ  uskuteczniliśmy 
dołączamy następnie kondensatory 
łącząc każdy z nich jednym kon- 
taktem do poszczególnych witty- 
czek słuchawki, a drugim kontak 
tem do gniazd głośnikowych w od- 
biorniku, w którym tkwią już kóń- 
cówki dławika. To ostatnie połą- 
czenie uskuteczniamy zapomocą 
izolowanych kahelków  zaopatrzo- 
nych wtyczkami. 

Dławik taki można sobie rów- 
nież zrobić samemu, używając do 
tego celu starego up. uszkodzo- 
nego lub nienadającego się do dal- 
szego użytku transfoxmatora ma- 
łej częstotliwości, Z trausformato- 


ra tego wykorzystujemy tylko 
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Rozgłośnia łódzka „Polskiego 
Radja” przekazuje ze studja mu- 
zycznego stacji warszawskiej dziś 
wę wtorek o godz, 17,35 — 18,50 
popularny Koncert symfoniczny w 
wykonaniu orkiestry filharmonicz- 
nej warszawskiej pod dyrekcja 
Grzegorza Fitelberga z udziałem 
skrzypka Tawroszewicza, 

Podczas koncertu tego zostaną 
wykonane m. in. poemat symfonicz 
ry „Phaeton — Sant - Saensa, 
tańce perskie z opery „Chowań- 
szczyzną” Mussorgskiego ł suita 


„Złoty kogucik” —  Rimskiego - 
Korsakowa. 
Beethoven był ideałem symfo- 


nicznym ale dla symłonji niemiec- 
kiej, Prancuzi i rosjanie tworzył 
dzieła symfoniczne poza tym do. 
gmatem. Nawet klasycznie zorjenta 
wany Saint - Saens napisał cztery 
poematy symfoniczne swobodnie 
rodzajowe. 

Jeden z nich „Phaeton” był w ie 
tach siedemidziesiątych zeszłego stu 
lecia nowoścą przyznaiącą SIę ra- 


ó Al — „GŁOS PORANNY" — 193% 


peramentem. Ale w poszanowaniu 
stylu klasycznego. Bo Saint - 
Saens do końca swego dlugiego 
życia uważał, że „w muzyce nie- 
ma myśl, któraby nie dała się wy- 
razić w stylu klasycznym”. 

Inaczej myśleli w tych czasach 
rosjanie, którzy uznawali fachow- 
ców ale byli dość obojętni dla nie- 
mieckjej muzyki kiasycznej. Ge- 
nialny edszczepieniec Modest Mus- 
sorgski (1839 — 1861) wraz z Bo- 
rodinem, Rimsk'm - Korsakowem, 
Cezarem Cui i Mili Bałakjrewem 
— stworzyli sty! „rosyjski”, oparty 
na motywach ludowej muzyki, na 
imaginacyjnym, baśniarskimn egzo- 
tyku. Styl ten, wybitnie dekoracyj- 
ny, nadawał się też świetnie do 
sceny muzycznej, 

Tańce perskie z opery „Chowań 
szczyzna” Mussorgskiego i su'ta z 
opery Rimakiego - Korsakowa 
„Złoty kogucik” (która również 
zostanie wykonana podczas dzisiej 
szego koncertu), są Wraz z ianą 
suita Rimskiego „Car Sułtan” (ten 


czej do wzoru szkoły wówczas | cstatni utwór usłyszymy na piat- 


czyli 
skłaniał się do poematów symio- 
nicznych l/szta. „Mazepa? Liszta 
pędził symłonicznie poprzez step. 
„Phaeton Saint Saensa pędzi po 
riebie klasycznem i rozbija świetl 
ny wóz ApoHona z francuskim tem 


zwanej  „młodoniemiecką”, 


TEATR MIEJSKI 

Dziś komedja Webera 
ką czy toga 
W środę 


ur” 
OP 


danio 


Śledztwo”. 


Spadkobierca wielkiej tradycji 
aktorskiej Jerzy Leszczyński wy 
stąpi w teatrze miejskim w Łodzi, 
w. czwartek, i piątek, dnia 5 4 6 bm. 


Świetnemu artyście towarzyszy 


jego małżonka Leckudja Panvowi= 


czowa i doskonały aktor charakte 
rystyczny Ludwik Fritsche, Świet- 
na trójka aktorska odegra błysko- 
tliwą komedję w 3 aktach W. Ster- 
ka „Miłość już nie w modzie”. 


TEATR KAMERALNY 
Dziś, we wtorek, środę i W 
czwartek trzy ostatnie powtórze- 


nia szlagierowego «Hau Haw” z 
Michałem Zniczem roli popisa- 
wej 


W piątek wchodzi na afisz 
świetna komedja Roberta Bracca 
„Ona czy jej siostra”. 


TEATR POPULARNY 
Operetka P, Abrahama „Wik- 


torja i jej huzar” z gościnnym wy- 
stępem Marjana  Wawrzkowicza, 


grana bądzie jeszcze przez kilka 
ostatnich dni 


kowym koneeree Ssymienicznym) 
przykładami tego Stylu. Mussorg- 
ski trzyma się w swej operze tema- 
tu historycznego, Rimskij - Korsa- 
kow przekłada nad historię — 
baśń operową. 


KONCERT 
DEŃSKIEGO 


Muzykalna Łódź z niecierpliwoś 
cią oczekuje 5-go koncertu mi- 
strzowskiego, na którym wystąpi 
sławny kwartet drezdeński stano- 
wiący w stolicach zagranicznych 
wielką sensację artystyczną. Artyś 
Gi Gustaw. Fritzsche I skrzypce, 
F. Schneider 2-gie skrzypce, Hans 
Riphan altówka oraz Alex Krop- 
holler wiolonczela wykonają pro- 
gram złożony z pięknych kwarte- 
tów a mianowicie: Mendelssobna 
cp. 12, Schumann op. 41, a-moll 
craz Beethoven op. 132 a-moll. 
Koncert odbędzie się w sali filhar- 
monji w nadchodzący czwartek, 
dnia 5 listopada o godz. 8,80 wie- 
czorem. 


ŻYDOWSKI TEATR KAME- 
RALNY 


Dziś, we wtorek, o godz, 9 wiecz. 
w dalszym ciągu po cenach najniż 
szych od 1 zł. do 2 zł. świetna ko- 
medja Pereca Hirszbajna, „Zielone 
łąki”, która się cieszy kolosalnem 
powodzeniem, Trupa wileńska przy 
gotowuje obecnie znaną sztukę. Piń 
skiego „Skarb”, której premjera bę 


dzie dana w najbliższych dniach. 


nas uzwojeń nawiiamy masowo 
drutem izolowanym emalją lub też 
jedwabiem o średnicy 0,1 mm. 
4000 do 5000 uzwojeñ, 

Również z powodzeniem można 
zamiast dławika zastosować stały 
opornik (do nabycia w każdym 

zlepie radjowym). Opór tego opor 
nika powinien wynosić około 
10.000 omów. Bedzie to układ opo- 
rowo - kondensatorowy. Natural- 
nie nie można tu stosować zwykle 
go opornika, a tylko taki, który 
wytrzyma dość duże obciążenie 
prądem („Polywatt” lub „multi- 
watt). 

Po dołączeniu układu dławiko- 
wo lub  oporowo-kondensatorowe- 
go, prąd płynący z Sieci, popłynie 
przez dławik czy też opór do od- 


rdzeń, w miejsce usuniętych przez | biornika, natomst będzie miał za- 


Dźwiękawy Kino-Fealr 


„GAPITÓL” 


Dziś i dni następnych ! 


grodzone przejście do słuchawek 
kondensatorami. Kondensatory te 
z drugiej strony ze względu na swą 
dużą pojemność nie stanowią pra- 
wie żadnego oporu dla prądów 
zmiennych „raadjgwych”, płyną 
cych z edbiornika do Słuchawki. 
Urządzenie powyższe można wy 
konać w formie przystawki do od- 
biornika, t. |. zmontować w pudeł- 
ku z dykty lub też materjału izola- 
cyjnego. Z jednej Strony pudeika 
wyprowadza cię skręcony podwój- 
nie kabelek, zaopatrzony 
gunową wtyczką lub też 
bananami, które włącza się «lo 
gniazd gfośnikowych, z drugiej 
zaś strony będą umieszczone dwa 
gniazdka, do których, po dołącze- 
niu przystawki do odbiornika, za- 
łączanzy słuchawki, 


KWARTETU DREZ- 


TEATR, MUZYKA i SZTUKA 


DZOTEABRENKZEGZZDCZENAGNUGZZOZWAKNERENENNEKA EDZRWREBADOCEZEWAE WRADECSRANA 


Saint-Saens- Mussorgski -- Rimski-Korsakov 


DZIEŃ MUZYKA W ŁODZI 


W związku z ogólną tragiczną 
sytuacją muzyków, wywołaną Za- 
stosowaniem , w kinach filmów 
dźwiękowych związek zawodo* 
wych muzyków w Łodzi urządza 
w dnin 8 bm. dzień muzyka, poła- 
czony z koncertem — monstre, któ 
ry się odbędzie w sali filharmonji 
o godz. 3.15 po poł. w zwiększo- 
nym składzie Łódzkiej orkiestry 
filharmonicznej pod dyr. T. Rydera 
i z udziałem solistów. 

Nie wątpimy, że koncert ten z 
uwagi na specjalny charakter cie- 
szyć się będzie ogólnem poparciem 
łódzkiej publiczności- 

„COCTAIL” 

Jak się bawić to się bawić” oto 
tytuł ostatniej premjery, która 0- 
siągnęła sukces dzięki świetnym 
wykonawcom. 

Bilety do nabycia w kasie za- 
mawiań „Grand Cafe” Piotrkow- 
ska 72 od 7 wieczorem w kasie 


teatru „Coctail” Przejazd. 34. 
RE "BRPO SKIT CEO OZ TRZE ZE SEEE SENA 


Teatr Miejski Z. A. S.P. w Zodzi 


pod art. kier. K. Borowskiego 
= =m Kaa 


W czwartek, dn. 

w piątek, s 
o godz. 8,30 w. 

TYLKO 2 WYSTĘPY 


5 sławne gwiazdy sceny polskiej 


JERZY LESZCZYŃSKI 


Leokadia Bancewicz Loszczyńdka 
Ludwik Fritsche 


w fascynującej 5- katy) komedji 
tarka p 


„MIŁOŚĆ JUŻ NIE W MODZIE” 


Bilety wcześniej nabywać można 
w Kasie Zamawlań Traugutta 1 
od godz. 11 rano. 


5 listopada 


KONCERT SYMFONICZNY BER- 


DIAJEWA [I PIATIGORSKIEGO. 


Dnia 6.11 o godz. 20.15 rozgłoś- 
nie P. R. transmitować będą z fil- 
harmonji warszawskiej Koncert 
symfoniczny z udziałem Walerjana 
Bierdjajewa i wszechświatowej sła 
wy wiolonczelisty, Grzegorza Piati 
gorskięgo, zwanego „rosyjskim Oa 
salsem , 

W wykonaniu artysty usłyszą 
radjosłuchacza koncert na wiolon- 


czelę i orkiestrę Lalo. W czości 
symfonicznej orkiestra wykona 
symfonję D-dur Brahmsa i snitę 


„Car - Sułtan” Rimskija Korsako- 
wa. (r) 


KWARTET DREZDEŃSKI PRZED 
MIKROFONEM. 


Dnia 411 o godz. 21,05 amato- 
rowie dobrej muzyki kameralnej 
znajdą w programach radjowych 
Koncert, odpowiadający najwybred 
niejszym wymaganiom  artystycz- 
rym. Będzie to występ kwartetu 
drezdeńskiego, zażywającego za- 
służonego rozgłosu. Zespół ten obje 
chał nietylko calą Europę, ale bez 
małą cały świat, gdyż gościły go 
ziemie Ameryki, Szwecji, Palesty- 
ny, a nawet Afryki, 

W ramach tej audycji 
radjosłuchacze kwartet 
wy Es-dur Mozarta, odznaczają- 
cy się. wytworną śpiewnością i 
harmonja, która osjągneła tutaj 
swe wyżyny. 

Następnym utworem _ będzie 
kwartet smyczkowy G-moll op. 
27 Griega. który należy do najwy 
bitniejszych dzieł literatury kame- 
ralnej. (r) 


usłyszą. 
smyczko- 


Ñr. 301 


"Go usłyszymy dziś 
przez radjo? 


12,10 Muzyka z płyt gramofono: 


15,50 Program dla dzieci. 

16,20 „O Janie Ostrorogu” 
wygl dr. J. Lichtenstein. 

16,40 Muzyka z płyt gramofono- 
wych. 

Tu, 10 QOdezyt z Krakowa pt 

„Wartość zagadnienia dziedzicz- 
tosi w wychowanju” wygł 
dr. E. Godlewski, 

17,85 Popularny koncert symfo* 
niczny. 

18,50 Rozmaitości. 

19,15 Komunikat izby przem: 
handlowej w Łodzi, 

19,40 Płyty gramofonowe. 

19,45 Dziennik radjowy z War- 
szawy. 

20,00 Wanda Wovytowicz - Gra- 
kińską wygl: feljeton pt. „Droga 
życia”. 

20.15 Koncert popularny w wyk. 
orkiestry P. R. pod dyr. J. Qzimiń- 
skiego i solistów. W przerwie 
„Skrzynka pocztowa techniczna. 

22,10 Recital p. M. Trombini- 
Kazuro na kiawesynie. 


22.40 Kom. meteor, policyjny 
craz wiadomości sportowe, 


28,00 Muzyka lekka i taneczna 
z Warszawy. 


AUDYCJE ZACRANICZNE 


Stuttgart (360) 

20,45 Utwory Liszta („Ees Pro- 
ludes*, Koneert . fortepianowy Es- 
dur, Symfonja gór) 

Langenberg (472) 

20,00 Koncert (Poemat na alt i 
chór męski Regera, Svmipnia D 
moll Brucknera). 

Wiedeń (517) 

17,40 Kwartety smyczkowe: Bee 
thovena E-moll i Szuberta C-moll 

19,00 Koncert (Symfonja D-dur 
Haydna, Koncert fortepianowy G- 
dur Mozarta, Tańce niemieckia 
Szuberta, Koncert na altówkę Mil- 
hauda) 


Londyn (356) 

22,05 Koncert (Uwertura „Leono 
ra Nr. 1” Beethovena, Koncert tor 
tepianowy D-dur Mozarta, Svmfo- 
nja H-moll Szuberta) 


Mediolan (501) 
20.35 Opera Mascagniego 
beau”, 


Bukareszt (394) 

20,00 Operetka Lehara 
cygańska”. 

Praga (486) 

20,00 Symionje Beethovena V 4 
Qzajkowskiego VI 

Budapeszt (550) 

19,80 „Requiem” Vordiego 


Yan 


„Miłość 


Sprostowanie 


W niedzielnem ogłoszeniu 
dotycz. 


Mynrzedccy Pat meskirh 


w nazwie firmy wkradła się 
omyłka, winno być: 


Roth i Rihdórier 


TRANSMISJA KONCERTU 
Z WIEDNIA, 

Dnia 7.11 o godz. 20.15 rozgloś: 
tie P. R, transmitować będa z 
Wiednia koncert utworów niedo- 
ścigłewo kompozytora muzyki lek- 
kiej Franciszka Lehara, pod dy- 
rekcją kompozytora. 

Udział w koncercie wezmą: zna- 
na sopranistka p. Adela Kern i t- 
lubieniec Wiednia, tenor — Ko- 
loman Pataky. (r) 


Przepiękny pasma piony ei SRP ERNESTA LUBICZA 


W roli głównej urocza bohaterka „Parady Miłości* 
i „Król 


Jeanatte Mae Donald i jej partner Jack Buchanan 
Nadprogram: Dźwiękowy dodatek i aktualności z kraju 
Początek o g. 4.30. W soboty i nłedziele o g. 12.30 


ebraków” 


GLOS SPORTOWY 


Rehabilifacja ŁKS-u 


Liga ia ię i DIR 
W. G. i 

Na skutek SAE zresztą 
wykroczeń gawiedzi po zawodach 
piikarskich ŁKS — Wisła w dniu 
28 czerwca, wydział gier i dyscy- 
pliny obłożył karą ŁKS w wyso- 
kości 200 złotych oraz grożbą zam 
knięcia boiska. Zarząd ŁKS zapro 
testował przeciwko temu  orzecze- 
niu do głównego zarządu ligi, któ- 
ry po rozpatrzenin całej sprawy 
uchwalił zmniejszyć karę do 50 
złotych i zakwalifikować przewi- 
nienie ŁKS jako brak dostatecz- 
nej opieki nad  goszezącymi gra- 
czamii. 


Odroczenie wyborów 


nywych władz „Bar- 
Kochby* 

W sobotę, dnia 31 paździer: 
nika r. b, w lokalu własnym 
przy ulicy Piotrkowskiej nr. 110 
odbyło się doroczne walne ze- 
branie Bar - Kochby. 

Do prezydjum wybrano: np. 
L. Szterna, H, Sztrowajsa, Dr. 
Slberstroma, J. Wolfa, dr. Ga- 
lili i mec. Berkowicza. Ustępu- 
jącerau zarządowi udzielono ab 
solutorjum. 

Po dłuższej dyskusji wobec 
spóźnionej pory wybory no- 
wych władz towarzystwa zo- 


stały odroczone do następnej 
soboty, dmią 7 listopada r. b., 
godz. 20-ej. 


—mA- <<< CL—_ LLL OCL l tT 


„Łodź, 


Trzeci mecz z Niemcami 


Przygotowania polskich bokserów. — Dyktatorskie zapędy za- 
rządu P.Z,.B. — Dymisja kapitana związkowego p. Sadłowskiego 


Jak już donosiliśmy, 
bliższą niedzielę polska brać 
pięściarska rozpoczyna  snzon 
tegorocznych spotkań aędzy- | 
państwowych zawodami z re- 
prezentącyjną drużyną Nie- 
miec. Mecz ten rozegrany za- 
stanie w Poznaniu. 

Spotkanie z niemcam: kedzie, 
już trzecie z kolei. Dotychczaso ! 


we wyniki przyniosły Polsce | przedstawia się sd wagi 


dwie porażki w identycznym ' 
stosunku 6:10. Pierwszy mecz 
odbył się wówczas w Katowi- 
cach, a rewanż, zakończony ró 
wnież niepowodzeniem -— we 
Wrocławiu. 

Powyższe świadczy dobitnie 
z iak groźnym przeciwnikiem 
będą mieli do czynienin nas! 
mocarze pięści już na samym 
początku tegorocznego sezonu. 

Reprezentacyjna drużyna na- 


szego przeciwnika została do-;j 


piero w ubiegły czwartek osta- 
tecznię ustalona j "ważać ią 
należy za najsilniejszą, na jaką 
Niemcy obecnie stać, W skład 
jej bowiem wchodzi pięciu za. 
wodników. którzy reprezento» 
wali barwy swego państwa we 
zwycięsko zakończonym meczu 
ze Stanami Zjednoczonemi 
(10:6) i to ze słynaym Ziglar- 
skim na czele, który ostatnio 
wsławił się jako najlepszy pię- 
ściarz Europy. 


Skandaliczna bójka na meczu L.F.C. z Kol. P. W, 
w Katowicach 


W ubiegłą niedzielę odbył 
wię na boisku IFC. w Katowi- 
cach miecz pomiędzy drużyna- 
mi gospodarzy i Kolejowego P. 
W., który zakończył się nieby- 
wałym skandalem. 

Wynik meczu opiewał już 
3:0 dla IFC., kiedy to w pier- 
wszych minutach po przerwie 
Knapczyk (IFC.) kopnął roz- 
myślnie Żychonią (KI. P. W.), 
za co ten zrewanżował mu się 
tak silnem uderzeniem w 
twarz, iż Knapczyk stracił kil- 
ka zębów. 

Zajście to wzrosło do nieby- 
wałego skandalu, gdyż w oka- 
mgnieniu do wynikłej w ten 
sposób bójki wmieszali się po- 


C. SEIBERT, 


zostali gracze, a także ł pu- 
bliczność, która, po wtangnięciu 
na boisko, obiła dotkliwie gra- 
czy obydwu drużyn. 


Smutny incydent ten został 
zlikwidowany, na szczęście, bez 
interwencji policji, bowiem, po 
przerwaniu meczu przez  sę- 
dziego, porządkowi Kol. P. W. 
zdolali własnemi siłami opró- 
żnić boisko. Rozumie się, że 
mecz nie został dokończony. 


Wypadek powyżej opisany 
świadczy o wielkiem zdziczeniu 
niektórych graczy śląskich. 
Szczególniej incydenty te mają 
miejsce w zawodach rozgrywa- 
nych przez drażynę IFC. 


30) 


Powieść kryminalno - sportowa. 


Giąg dalszy. 

— Jestem jednak bardzo zado- 
wolony, że została w domu. Zdaje 
mi się, że będzie lepiej, iż znaj- 
dziemy się tu sami ze sobą. Natu- 
ralnie kazała się panu serdecznie 
pokłonić į mam -jej natychmiast 
zadepeszować, jaki będzie wynik. 

Szoettler czytał prasę fachową i 
był o wszystkiem doskonale poin- 
formowany. Zapytał o wyniki tre- 
ningów i dowiedział się od Śzpin- 
dlera, że właściwie nikt nie stano- 
wi poważnej konkurencji. 

— No, to świetnie — zakrzyk- 
nął uradowany, 

— Jeżeli nic nie stanie na dro- 
dze. Mam jakieś złe przeczucia. 

— Drogi panie Merz, należy za- 
chować zimną krew, Coretti dą so- 
bie rady, znam tego chłopaka, 

= 


Wszystkie hotele w Montana 
były przepełnione, od  najwiek- 
szych i najelegantszvch. aż do nai- 


drobniejszych zajazdów. _ Wszyst- 
kie łóżka, były telegraficznie zamó- 
wione już od tygodni; nawet w o- 
kolicznych miejscowościach nie mo 
żna było dostać pomieszczenia. Ca 
ły świat samochodowy był, oczywi 
ście zgromadzony na miejscu; ar- 
mja reporterów pędziła dzień i noe 
wokoło; personel pomocniczy zasy 
pywano pieniędzmi i upominkami, 
byle coś z nich wydostać: co wi- 
dzieli, co wiedzieli, lub choćby my 
śleli. A ci sprzedawali każde sło- 
wo na wagę złota... 

Montana. czyniła tego dnia nie- 
zwykłe wrażenie. Każdy dom, każ 
ny hotel udekorowany był chorą- 
gwiami różnych państw, wszyscy 
ludzie nosili w klapach małe barw 
ne odznaki, aby zademonstrować 
swą narodowość lub sympatje. 
Miejsca na trybunach dosięgły ho- 
rendalnych een, ale nikt nie wahał 
się nawet chwili, aby zapłacić 
choćby kilka setęk za dobre miej- 


w naj | 


Widać z tego. jż Niemcy mi- 
mo, iż spodziewają si swego 
zwycięstwa, przyk'adają do 
spotkania z Polską wielkie zna 
czenie į mobilizują do tego wy- 
stępu swe najlepsze siły, Mecz 
powyższy będzie dla Niemiec 
już 26 międzypaństwowcm spot 
kaniem. 


Rep rezentac ja niemiecka 
mi- 

szej „do ciężkiej nnstepująco: 
Tandien (Gdańsk,  Ziglarski 


(Monachjum), który reprezento 
wał barwy Niemiec już 15 ra- 
zy, w tem 14 razy zwycięsko, 
Jakubowski (polak z Bochun), 
Donner (Berlin), Kurt (Kolo- 
nia), Rennen (Kolonia), Schiller 
(Monachjum) i Ramek, zwany 

„niemieckim Carnerą“. 

Polska ósemka reprezentacyj 
na AERAN zostala następu 
jaco: Kaźmierski (Warszawa) 
Forlański (Poznań), Rudzki 
(Śląsk), Klimczak (Łódź), Arski 
(Poznań),  Majchrzycki (ro 
znań), Wiśniewski (Poznań) i 
Woeka (Śląsk). Polska drużyna 
zestawiona w ten sposób nie 
budzi poważniejszych zastrze- 
żeń z małemi wyjątkami i i mo- 
że być uważana va najsilniej- 
szą. 

Niemiłym jednak  zgrzytem 
w całej tej sprawie jest dymi- 
sja, złożona przez kapitana 
związkowego Polskiego związ- 
ku bokserskiego p. Sadiowskie- 
go. Jak nas informują, dymi- 


sja ta została spowodowana 
tem, iż skład drużyny pol- 
skiej na niedzielny mecz z 


Niemcami zosta? ustawiony 
przez zarząd Polskiego związ- 
ku hokserskiego, choć statuto- 
wo funkcję tę powinien speł- 
niać tylko kapitan związkowy 
na własną odpowiedzialność. 
Co gorsza związek nie uwa- 
żał nawet za wskazane zwró- 
cić się do p. Sadłowskiego o u 
dzielenie z jego strony aproba- 
ty na zestawiony przez siebie 
skład. 5 
Rozumie się, że w takich wa 
runkach dalsza praca p. Sa 
dłowskiego na tak udpowie- 
dzialnem stanowisku  apołecz- 
nem nie może mieć miejsca. Ka 
pitan związkowy, zgłaszając dy 
misję, składa całą odpowie- 
dzialność za dobór zawodni- 


sce na zakręcie. 

Cztery wielkie i osiem małych 
trybun, rozmieszczono wokoło na 
zakrętach oraz koło celownika. Po 
zatem wszędzie, gdzie się tylko da 
ło, znajdowały się za barjerami 
miejsca stojące. Już popołudniu, 
podczas oficjalnego przyjmowania 
maszyn, nie ulegało wątpliwości że 
liczba widzów pobije w tym roku 
wszelkie dotychczasowe rekordy. 

Wieczorem odbyły się we wszy 
stkich hotelach małe bale, poprze- 
dzające wyścig, nrządzane przez 
fanatycznych sportowców, które 
przeciągnęły się do późnej nocy. 
Kierowcy, biorący bezpośredni u 
dział w wyścigach, zapraszani na 
dziesiątki takich bali, odmawiali 
wprawdzie wszystkim, lub znikali 
bardzo wcześnie, ale nie miało to 
wpływu na powszechny nastrój. 
Wygłaszano wielkie przemówienia 
i zawierano wysokie zakłady, przy 
których Kugler i Miak zajmowali 
pierwsze miejsce. 

A podczas gdy wszędzie pano- 
wał radosny nastrój i oczekiwanie 
dnia następnego wyścigów, obok 
głównego gmachu na torze, gdzia 
wozy stały w zamkniętej remi- 
zie odbywało się toś niesamowi- 
tego. Na małym wózku ręcznym 


czterech 


ODOCTUZÓW 


praeina | 
przymioz 


ków do naszej reprezentacji na 
zarząd związku bokserskiego, 
Dyktatorskie zapędy najwyż- 
szej magistratury bokserskiej w 
Polsce są nie na miejscu, a prze 
dewszystkiem wysoce nietak- 
towne. Ża!ować należy, iż incy- 
dent powyższy powstał właśnie 
przed tak ważnem spotkaniem, 
jak mecz z Niemcami, przed 
którym należało zgodnie praco- 
wać i to z wielkim wysiłkiem i 
poświęceniem, by osiągnąć jak 
najzaszczytniejszy wynik. 


dnia 3 listopada 1931 r 


T. C. „Rekord“ rozdaje 
nagrody zwycięskim 
kolarzom 


Z okazji jubileuszu 9-letniego 
jubileuszu istnienia Tow. Cyk 
„Rekord” zarząd klubu postano- 
wit w dniu tym święcić jednocześ- 
nie uroczystość rozdania nagród 
dla tych zawodników, którzy w 
bież. sezonie sportowym brali u- 
dział w wyścigach międzyklubo- 
wych. 


Uroczystość ta odbędzie się w loka 
lu klubowym przy ul. Andrzeja 17. 
Po części oficjalnej przewidziane 
jest zebramie towarzyskie urozmai 
cone bogatym programem arty- 
stycznym i tańcami, 


ETF TREES HEESOZ TY  RETĘRTMTZE OT ACEOZ IZY ZA EEEE PRETTY TRAWY Y 
Rewanż 22 p. p. z Naprzodem 
Komu uśmiechnie się szczęście 
W najbliższą niedzielę obok sze- | nik remisowy na to by zaawanso- 


regu podanych w naszym wczoraj- 
szym numerze spotkań ligowych, 
odbędzie się jeszcze jeden niezwy- 
kle ciekawy i ważny mecz pikar- 
ski, a mianowicie rewanżowe za- 
wody 22 pp. — Naprzód o wejście 
do ligi. 

Zwycięstwo drużyny 22 pp. od- 
mesione na gorącym Śląskim tere- 
nie było zgoła niecodzienną nie- 
spodzianką, mogącą mieć decydu- 
jące znaczenie, Teraz drużyna 
wojskowa, walcząc na  własnem 
boisku ma już o wiele łatwiejsze 
zadanie. Wystarczy jej nawet wy- 


wać do piłkarskiej extra-klasy. 

Ewentualna porażka 22 pp. spo- 
wodowałaby Konieczność rozegra- 
nia trzeciego decydującego spotka 
nia, co daje już pewne szanse am- 
bitnym ślązakom, którzy w podob- 
nie ciężkiej chwili uporać się jed- 
nak zdołali na gruncie neutralnym 
z ŁTSG, © ile drużynie Naprzodu 
sądzone jest w tym roku przejście 
do ligi, to przyznać trzeba, że tak 
cężkiej i ogniowej próby nie prze- 
szła dotychczas żadna z drużyn 
piłkarskich. 


Lwów nie umie sedziować 


Echa meczu bokserskiego Hasmonea—Union 


Jak już donosiliśmy, epotkanie 
bokserskie Hasmonea — Union ro- 
zegrane w niedzielę we Lwowie za 
kończyło się wynikiem 8:8, Jak się 
obecnie dowiadujemy, wynik ten 
krzywdzi drużynę łódzką i w jesz- 
cze wyższym stopniu świadczy © zu 


pełnej ignoracji sędziów lwow- 
skich. 
Łodziamłe odnieśli zwycięstwo, 


przeważając prawie we wszystkich 


kategorjach nad przeciwnikami, Je 
éli zaś chodzi o wynik spotkanie 
Stibbe — Wocka, to charaktery- 
stycznem dla bezładu i fatalnej or- 
ganiżacji całego systemu meczu 
jest fakt, że początkowo usnamo ja 
ko zwycięzcę Stibbego, później, 
gdy już publiczność się rozeszła. 
na skutek zakulisowych zabiegów 
menerów śląskich rezultat zmienio 
no na remis. 


Kolegium sedziów -- Prasa 


Mecz „dymisjonowanych* piłkarzy 


Powyższe niezwykle sensacyjne 
zawody wi piłkę nożną, odbędą się 
w nadchodzącą niedzielę na boisku 


spoczynku” bądź do grona sędziów 
bądź wreszcie... do łamów dzienni- 
ków łódzkich. Całkowity dochód z 


WKS przypuszczalnie o godz, 1|tych zawodów, nad któremi prote 
popoł. Obie drużyny wystąpią w | ktorat raczył objąć p. wojewoda 


składach, wśród których widnieją | Jaszczołt, przeznaczony 


jest na 


nazwiska dawnych doskonałych |rzecz walki z skutkami bezrobocia 


graczy, przeszłych bądź w „ 


stan | na terenie naszego miasta. 


wielką beczkę z benzyną. Werk- 


— Takie pewne to jest, mój 


mistrz otworzył garaż i zamknął | chłopcze! 


go ponownie za robotnikami. W 
szopie rozbito - beczkę, wyjęto z 
niej skrzynię i pracowano gorącz 
kowo przez całą noc przy Świetle 
karbidowem. Palisander wbudowy- 
wał inny motor do swego wozu. 

— Wszystko jest w porządku — 
powiedział wreszcie jeden z robot- 
ników, w którym z łatwością moż- 
na było poznać Szembolina. — Zre 
sztą wydaliśmy naprawdę dość du- 
żo pieniędzy. Niestety, nie udało 
się nam dobrać do Corettiego lub 
jednego z jego ludzi, 

— Wobec tego trzeba to będzie 
zrobić przemocą. My startujemy 
naprzód, a Coretti za nami. Napew 
no spróbuje przegonić nas, musi 
to zresztą zrobić, jeżeli chce wy- 
grać. Dopuścimy do równi ze sobą, 
poczem pojadę z nim tak aż do 
następnego zakrętu i zanim zorjen- 
tuje się, o co idzie, tak go przy 
cisne u góry do muru, że mus się 
rozbić razem ze swym wozem. 
Wówczas nasza będzie zwycię- 
stwo. 

— Ale — odważył się wtrącić 
Szembolin — czy to takie pewne? 

— zy masz tabliczkę mnoże- 
nia? Tle jest dwa razy dwa? 


Dot away, 
-amy 


W tym samym czasie siedzieli 
Merz, Szpindler i Szoettler razem 
w hotelu. Już dawno porozumieli 
się o mającej nastąpić organizacji 
firmy „Mertz i Szoettler”, a teraz 
z radością opróżniali kielichy wim. 

— (Chciałbym tylko wiedzieć, 
gdzie się podziewa Coretti? Nie 
pokazał się przez cały wieczór. 

Merz nie przypuszczał ani na 
chwilę, podobnie jak pozostali pa- 
sowie, że Coretti, aby nikogo nie 
dopuścić do wozu, wbrew suro 
wym zakazom przespał całą noc w 
garażu obok maszyny, 

19, 

Już długo przed rozpoczęciem wy 
ścign wszystkie miejsca siedzące 
były wypełnione tłumem publiczno 
ści. Na trybunach przy starcie 
zgromadziła się najelegantsza po- 
bliczność, wspaniale ubrane kobie- 
ty, a wokół furgotały tysiące cho- 
rągiewek wszystkich reprezento- 
wanych państw. Nie można było 
zrozumieć prawie ani słowa rozme 
wy; zresztą nikomu na tem nie za- 
lcżało. Gawędzono jedynie po to, 
aby skrócić czas niecźerpliwego o- 
czekiwania. Wszystkie programy 
były już dawno rozchwytane. 

(D. e. n). 


Łódź, 3 listopada 1931 r. 


GŁOS HANDLOWY 


Łódź, 3 listopada 1931 r. 


Czy Sowiety płacą? 


Dlaczego „Torgpredstwo” redukuje swą działalność w Polsce kupno Só 


weksle kupców ryskich, względ które dyskontowały weksle. — są Ays "kupno 17;— 


W związku 
na temat trudności 
wych pizedstawicielstwa han- 
dlowego Sowiętów w Warsza- 
w.-e t. zw, Torgpredstwa - ekspo 
zytury moskiewskiego WnieSz- 
torgu, oraz o jego możliwej li- 
kwidacji, dowiadujemy się, że 
Torgpredstwo jako oficjalne 
przedstawicielstwo komisariatu 
tandlu zagranicznego w drodze 
zwykłych zarządzeń 
nie może być zlikwidowane. 

Potrzeba na to uchwały bar- 
dziej zasadniczego charakteru. 

Natomiast wiadomości 0 ogra 
niezeniu działalności warszaw- 
skiej placówki sowieckiej EL 
prawdziwe, gdyż rzeczywiście 
kurczy ona rozpiętość swej ak- 
cji, Składa się na to szereg o- 
koliczności. 

Po pierwsze rząd sowiecki 
przeprowadza oszczędności na 
wszelkich odeinkach swych re- 
tortów zwaln: a się urzędników, 
obcina się rozchody rzeczowe 
Redukejom uległo więc rów- 
nież warszawskie Tergpredstwo 
Do niedawna w. Warszawie 
pracowaio 60 osób, obecnie po- 
zastało jek okoła 82 

Drugą przyczyną 
nia aktywności s 
Morznzctstwa jest oddawanie 
agrei kamdłu wyrobami po- 
szezególnyeh gałęzi wytwórcza- 
śe: Sownpeitorgowi, który jako 
torjarzw stwa prywatne posiada 
wickszą giętkość, zdolność przy 
stosowania się do rynku, kon- 
junktyry i t.p. 

Mimo to podział pracy między 
Torstredstrom i Sowpollorziem 
Say poltorg przejął ostatnio 


zmn cjsze- 


ny. 

iroort minerałów, skór, a o- 
s'alnio przywóz 

ezmat, niei, maszyn do szycia, 


kaloszy Í chemikalji, 

Jedrem z głównych zadań 
Snwpoltergn jest wprowadze* 
nie i 
rkSsport wyrobów  nolekiera 
Š ZEN 1ysłu do Sawiełów, miano 

"ele obrabiarck. maszyn prze- 
a alniczych, cynku, ołowiu, wę 

ia, nawozów sztucznych i t m 

W chwili obecnej, Torpred- 
Stwo oprócz za'atwiania spraw 
gospodarczych o charakterze e- 
gólnym, prowadzi jeszcze agen- 


M oszalał 


A Polska szaleć będzie, $ 
gdy się ukaże na ekranie § 


Llarlie 
Ghaplin 


j w swem najnowszem, 


|: epokowem arcydziele § 
A a A = 
wielkiego | 
Miasta” | 


Chluba repertuaru LUNY | 


| Już wkrótce | 


z informacjami dy zakupów 


w Polsce żelaza, | 


finarso- | stali, odlewów, zajmuje się im- 


portem futer, ryb, rud į t. p. 

Jest rzeczą więcej niż pewną, 
że Torgpredstwo edda stopnio- 
wo i te gałęzie handlu w ręce 
Sowpoltorgu. 

Co się tyczy sprawy 
wypłacalności Torgpredstwa, 
to oczywiście wypłacalność ofi- 
cjalnej placówki rządu sowiec- 
kiega równa się wypłacalności 
samego rządu Z, Ś. Ś. R. BUE 
niejące w okresie dzi siejszej sil- 
nej dekonjunktury tarcia i 
trudności płatnicze nie oszczę- 
dziły również Sowietów. które 
straciły dość dużo na dewalna- 
cji funta (przyjmowały za swe 
towary weksle funtowe. pta- 
cić muszą Ameryce 500 miljo- 
nów dolarów weksłami dolaro- 
wemi). Jest to bodaj jedna 2 
głównych przyczyn trudności fi 
nansowych rządu sowieckiego. 

Co sie tyczy protestów we- 
ksli sowieckich na sumę 50 
tys. dolarów, to iak informują 
półofiejalne sfery sowieckie, we 
wesystkich PRACE były to 


nie warszawskich i łódzkieh, 
żyrowzne przez organa sowiec- 
kiego handlu zagranicznego. 
Kupcy nie pokryli swych zobo- 
wiązań w terminie, niektórzy 
najzwyczajniej zarwali. Dyskon 
terzy zwrócili się o pieniądze 
do sow ieckiego żvranta. Stąd 
oczywiście powstał 
uopłoch _ wśród wierzycieli - 
banków, 


lle dalibyśmy za 


1 imi szzęścia 


Kończy się zwykle na układach. 
Jak informują sfery sowiec- 
kie, protesty weksli należy rów- 
nież położyć 
na karb Torgpredstwa, które 
zbyt pochopnie i nieostrożnie 
powierzało sprzedaż towarów 
rosyjskich firmom niesolidnym 
i nieodpowiedzialnym finanso- 
wo, udzielając nieraz bardzo 


wysokich kredytów. 


Poznański conira Groslajf 


Rozprawa o ogłoszenie upadłości została odroczona 


W dniu - wczorajszym 
rozpatrywana sprawa z podania 
firmy „Towarzystwo dia przemy 
słu i handlu wsóknistego I. 
Groslajt, spółka akcyjna“ o: od- 
roczenie-wypłat. 


Jak i donosiliśmy w spra- , 


„Spółka Akcyjna 
I. 


wie tej firma , 
wyrobów baw ełnianych 
Poznańskiego w Łodzi* 
podanie 
o ogłoszenie upadłości firmie 
„I. A. Grosłajt* 


załączając do podanią weksel 


trasowany na dolarów U. S. A.ł 


3.761.48 zaakceptowany przez 
Towarzystwo „I. A. Groslajt, 
Sp. Ake.*, zaprołestowany w 
dniu 25 września 1931 roku, 
oraz drug! weksel z własnego * 


była” 


K.| 
złożyła,wa na zapytanie. sądu udzieli 


wysławienia tego towarzystwa, 
na dolarów 3.000. zaprotesto- 
wany i płatny w dniu 1 paździer 


A. nika 1931 roku, na dowód za- 
| wieszenia wypłat. 
| postanowiono rozpoznać łącz- 


Podanie to 
nie z podaniem © odroczenie 
wypłat. 
Izba przemysłowo - handlo- 
ła przychylnej odpowiedzi i wy 
raziła się 
za udzieleniem odroczenia wy- 
płat. 
Delegowany sędzia handlowy 
dla zbadania stanu przedsiębior 
stwa firmy zawiadomił sąd, że 
opinię swą będzie mógł złożyć 
„sadowi z opóźnieniem, gdyż 
prace te są żbyt H m ai i 


Elsspori do dmeroki 


Możliwości zwiększenia wywozu konfekcii 


W dażeniu do zwiększenia 


eksportu włókienniczego 


Ze wstępnych. badań okanuie 


izba! się, że istnieją bardzo poważne 


przemysłowe - hzndlowa w Fo-| możliwości eksportu konfekcji 


dzi odhyła szereg konferencii 
w państwowym jnstytucie eks- 
portowym, który zdecydował 
się wysłać do Ameryki specjal- 
nego delegata w tej sprawie. 

Dełegat ten p. Juljusz Kurow 
ski po odbyciu szeregu konfe- 
rencji otrzymał próbki i kolek- 
cję wraz z cennikami pow ażniej 
szych firm łódzkich i brzeziń- 
skich branży konfekcyjnej, któ 
re eksportują od dłuższego cza- 
su gotową odzież, 


łódzkiej de Stanów Zjednocze- 
nych Ameryki Północnej, gdzie 
konfekcja ta mogłaby latwo 
znaleźć zbyt wśróg ludności ro- 
botniczej. 

Gdyby skeja delegata jnstytu- 
tu eksportowego dała pozytyw- 
ne wyniki możnaby się było li- 
czyć w najbliższych miesiącach 
z dalszym wydatnym wzrostem 
eksportu włókiennieze1a okre- 


| gu łódzkiego. 


Monopol bawelmiamy 


nie przybrał konkretnych form 


Zrzeszenie producentów przę 
dzy bawełnianej w Polsce zsie 
dzibą w Łodzi  rozesłało do 
wszystkich swoich członków o- 


| |kólnik treści następującej: 


„Na tle planów kredytowych 
amerykańskiego Farm Board'u« 
powstał projekt zaciągnięcia 
kredytu bawełnianego w wyso- 
kości kilkuletniego zapotrzebo- 
wania dla polskiego przemysłu 

Projekt ten omówiony na po- 
siedzeniu zarządu zrzeszenia w 
dniu 21 października  przewi- 
duje powołanie instytucji o 


przywilejach monopolu. która 
objęłaby wyłączność importu 
bawełny oraz dyspozycję jej roz 
działu i kredytowania. Wobec 
dużego rozgłosu i zalnteresowa 
nia tą sprawą zawiadamiamy 
WPanów, iż powyższe zamie- 
rzenia kredytowe nie są jeszcze 
dostatecznie wyjaśnione. Gdy 
tylko projekt uzyska formę kon 
kretną będzie rozpatrzony przez 
zarząd i przedstawiony do oce- 
ny członkom zrzeszenia i sfe- 
rom zainteresowanym. 


OE Z Z W 


przeciągną się conajmniej do 
dnia 25 listopada roku bieżą- 
cego. 

Na rozprawie w dniu wczoraj 
szym, wobec złożonego  wnio- 
sku przez sędziego - biegłego 
cały szereg wierzycieli, weż 
innymi pełnomocnik Z. S. S R. 
adwokat Duracz, wnosili o 

odroczenie sprawy. 

Sąd zgodnie z wnioskiem sę- 
dziego - biegłego i pełnomocni- 
ków wierzycieli postanowił; 
Sprawę odroczyć į wyznaczyć 
następny termin ng dzień 28-go 
listopada 1981 roku na godz, 10 
rano, 

CE aa aA a A aa a a 


„APULLO” 


ul. 11 Listopada 16. 
Dziś i dni następnych! 
Nowe opracowanie dźwiękowe filmu pt. 


CHATA WUJA TOMA 


PR głośnej powieści Harriefty 
Snowe. W rolach głównych: 


Margarita Fiecher, James 
B. Love, Virginja Grey, 
Edmund Carew, George 
Slegman. 
Początek o godz. 4. W sobotę 


i niedzielę o 12. 
GBODOODGOCOOODOCOCOCOOOR 


Nowe komisie 


szasunkowo-podatkowe 


W dniu wczorajszym izba prze 
mysłowo - handlowa przesłała 
łódzkiej izbie skarbowej listę kau- 
dydatów na nowych członków po- 
datkowych komisji szacunkowych. 

Jak wiadomo kadencja oher- 
nych komisji upływa z dniem 31 
grudnia br. Na podkreślenie zastu- 
guje uwzględnienie przez łódzką 
izbę przemysłowo - handlową po- 
stulatu drobnego kupiectwa w spra 
wie szerszego niż dotąd dopiszcze- 
nia przedstawicieli tego kupiectwa 
do reprezentacji w komisjach pa- 
datkowych. 

Jednocześnie izba przem, handlo 
wa przesłała odpisy list kandydae- 
kich poszczególnym urzędom skar- 
bowym. 


AYNEN PIZIĘGNI 


Ceduła giełdy w Łodzi 

Dolary St. Zjedn. sprzedaż 8,37, 
proc. pożyczka inwest. sprze- 

Bank Polski sprzedaż 


kupno 109,— 
Tendencją wyczekująca. 


110— 


Warszawska giełda 

pieniężna 

GOTÓWKA 
Dolary 8,86.50 
CZEKI 

Gdańsk 174.50 
Holandja 359.60 
Londyn 84.05 — 34— 
N, Jork — kabeł 8.92 
Paryż 85,04 
Praga 26,40 
Szwajcarja 174,05 
Włochy 46,10 
Berljn 211,60 


AKCJE à 
Handlowy. warszawski 85,— 
Polski 110,— 
Parowozy I, II, III emisji 
kuponu 1930 — 1931 
Lilpop 18,50 
Spiess 33,— 
PAPIERY PAŃSTWOWE 1 LISTY 
ZASTAWNE 
Inwestycyjna 76,25 76— 
inwestycyjna seryjna 80,— 
Konwersyjna 41,25 
5 proc. kolejowa 36.— 
6 proc. dolarowa 60,25 
7 proc. stabilizacyjnu 56,25 58- 
51— 
10 proc. kolejowa 105— 
4 i pół proc. ziemskie 42,75 
5 proc. Warszawy 50,75 
8 proc. Warszawy, mj 86,75 
65,50 
8 proc. Piotrkowa 
10 proc. Siedlec 86,4 
8 proc. BGK. 94— 


NOTOWANIA BAWEŁNY 
LIVERPOOL 
Bawełoa amerykańska, zamknłę 


cie 
mac 4,76 luty 4,79 marzeg 4.82 
kwiecień 4.85 maj 4,88  czerwieg 
4,90 lipiec 4,93 sierpień 4,95 wrze- 

steń 4.97 pażdziernik 
3.00 listopad 4,78 grudzień 475 
loco 5,05 

ALEKSANDRJA. 

Bawełna egipska. zamknięcie: 

Bakellaridis: styczeń 14,09 mar 
rzec 15,1 lipiec 15,50 listopad 18,83 

Ashmouni: luty 10,00 kwiecień 
1028 czerwiec 10,58  październiw 
11,25 grudzień 9,67 

NOWY JORK : 

Bawełna amerykańska ząmknřę« 
l: 

styczeń 6.72 luty 6,77 marzes 
6.87 kwiesień 6.25 maj 7,08 ezer- 
wiec 7,14 lipiec 7.29 sierpień 7.38 
wrzesień 7,48 listopad 6,58 gru 
dzień 6.64 loco 6,70. 


bes 


jed 


Konsygnacje bawełny 
powstają w Gdyni 


W dniu wczorajszym przybył do 
Gdyni pierwszy wielki transport 
bawełny w ilości około 8,000 bel 
bezpośrednio z Ameryki, 

Transport ten przybył na statku 
„Dalgas”. 

Zaznaczyć należy, że dotychcza- 
sowe ładunki jednorazowe bawełny 
amerykańskiej nie przekraczały 
2,000 bel Transport ten oddany 
został po raz pierwszy w Gdyni na 
składy konsygnacyjne, 

W związku ze wzrostem trans- 
portów bawsłny amerykańskiej 
przyspieszone zostały prace nad 
budową nowego wielkiego maga- 
ynu bawełnianego na wybrzeżu a- 
merykańsk'em, Oddanie tego maga 
zynm do użytku, które nastąpić ma 
w początkach 1932 r, pozwoli na 
składowanie większych ilości ba- 
wełny, co dla przemysłu posiadać 
będzie poważne znaczenie. 


CBL) ZEŃ —. 8X = „GŁÓB PORANNY? — 1991r | |_| (|_| _ >= 


TERMOMETRY BERLITZĄ cime - 


e ERSE AD AE met, prawdziwa 1 rob. ork. „| Komornik Sądu 
drodskiego w Ło- 


MAKSYMALNE Karsy Jęryków Obcych dzi, Ludwik žiallas| | Wasze zdrowie, Szczęście ! powodzenie ży. 
uznane przes państwo. sam.'w Łodzi, elowe, Duże ofiary materialne 
K ĄPIELOWE pray ul, Przejazd zależne są od jakości towaru. Nie każdy dowolnie 
ŚCIEN ENGLISH , na zachwalany towar, lecz w ciągu dziesiątków at 
NE FRANCAIS zmacdzie art. 1080| | w ya świecie wypróbowana jakość zasługuje na 
AO NE DEU ¡SCH Ust. Post. Cyw. Wasze zaufanie. 
ZAOKIEN i wej ; s ogtaasa, te w dniu TYLKO „OLLA“ 
: LP | EE " onwersacja, eratura, kores- t 

w wielkim Wy borze po cenach przystępnych. pondencja handlowa. Profesorzy | |1031 dolni od go: z 


cudzoziemcy. Małe grupy od 2 doj |dziny 10-ej rano 


TERMOMETRY POKOJOWE OD ZŁ. 1.20 poleca 4 osób, lekcje prywatne. Szybkie „eds. pray ul, 


rezultaty. Zapisy codziennie od 12 eroraskiego 36 „tel. 245-15 załatwia 
do 11/2 i od 5 do Beej. odbędzie się przesyłki do 
Magazyn Optyczny SZYMOŃ URBACH, Sp. Z0.0.I| prós 1icie besvitnie || sosie ore. | DN] p 
, s k U. Uii DIOTRKOWSKA 86 m, 9 front. || |fcytację ruoho- 99 


PIOTRKOWSKA 33 s: TELEF. 222-32 (nowy lokal) mości, należących | WWW wow T OSii 


TE EER Arono- 
SANATO” 
99 


gy aio! radi, a) ASR Ew SAWA" Susz. 
tekiad Położniczo - Chirargiezy EE 


66 ul. 11 listopada 40 


LECZNICA | 


| 


oszacowanych na 
suma Zt. 22s0— | Łódź, Piotrkowska 175, parter, m. 9. Tel. 138-76 
A "| Najnowsze metody racjonalnej kosmetyki I hygjeny 
St. Dulkowski Heljoterapja! pt PE LAMPA SOLLUX, 


CHORR OL 


ii l klasa Do akt. z 
Oddział ze słałomi łóżkami ai 02ł l d 2186 466 Nr. 1525 | 1930 r. 
połośniczo-ginekologiczny * w komplecie Ogłoszenie. 
o moa. Se Brom || MQ DONEKINA "e ezn el] Po 20 ar 
r. Kotler Kurjanska owiatowego w 
Dr. med. J. Baum ul. Plotrkowska 90, ||gy WA L E | SZ Re i z l 
da med. Ak Reire tel. 221-72 0545 Narutowicza 36. samioeskaty RARA ARNAR M 
na porodu na wrag Przyjmuje się chorych wyma- w zi, »* i 
z zabiegami 200 zł. danir Bżbywinii w kak przy ul. NAJLEP SZE CIASTKA g 
E nsd gockiem cy (oparacja áta .)» a takie cho- Do akt. Nr. E. 526 1931 i Aj p 
Dr. med. J, Polakow |||] Sesje od 9 4 1 od 4—1 Ogłoszenie. dnie ort. 1080 U. ai, i 


Oddział tacy 
Dr. med. M. Kantor, 


godz. przyjąć 1—2 pp. 
Oddział oczny 


Komornik Sądu Grodzkiego w Pods | P. O. opłasza. że | ja 

o dębicach, $ rew. pow. łęćzyckiego, w dniu [ J 
Dr. med. Józef Pieczewski, zamieszkały w| 12 listopada U 

Poddębicach, na zasadzie art. 1030 |1931 r. od gods, 


Dr. med. J, Krause, P. C. ogłasza, że w dniu 17 listo-|10 rano w Łodzi PRZEJAZD 1. TEL, 133-72 i 209-87 
godz. przyjęć 11—12 w p. PZ pada 1931 r. od godz. 10 rano w folw. przy nl. Few 

| NEEEÓDEJ „LA 05, lua AH Gajówka gm. Dalików odbędzie się Kilińskiego 95 x b nA End NOP TZ DOBRZE JNSTENO I 

Choroby koblece I akuszerja  |sprzedaż z przetargu publicznego ru- | odbędziesią spznó wee 


Doktór 

chomości, należących do Marji Bier- daż z przetargu 

Zielona 30, tel. 115-27 |nackiej i składających się z 2-ch| pu! -znego ru- 

POE iiin od 5—7 krów oszacowanych na sumę Zł. 600. siga gole- 

: D Poddębice, dnia 30.X. 1931 r. ących do 

Cegielniana m geol Aa s Komornik J. Pieczewski RAE? 
Specjalista cho rnyo I. Mi ( NEU A 0 i Loktedliscysk als 
LJ . 


i wenerycanych. 3 masz 
yny do w 
leczenie djatermją Poszukiwany jest rabiania rykótów 


i elektrot j Akuszer-Ginskolog n 2 posta Wy rękać 
(ampa kwarcowa) _ |Ploftkowska 26, fel. 117-30 kierownik arzoo 


a e ara 


cy 


page bę r ad 9—i, przyjmuje od 4—7 po poł. |do 8 kl. Żeńsk. Gimn. Hum. w Łodzi | Łódź, dn.28.1031 
Dla pań oů 6 do 6 po pał (kateg. s „B*). dyst aik s pełnemi| Komornik 
walifikacjami ora odaniem cur. n 
Anieina pooznskalnta. Dr. mes, i Sak i; „dpisem Świedectu sub „kie S. Zajkowski xa y uż 
rowni o Biura oszeńn Fuchsa, Axarz-dentysta 
NIĄ Piotrkowska 50. s Dr. med. Z Bi j 
FENFTOLOGIINM — —— |G. FRIEDSTEIN | £. Bielakowska 
ów DR. Sienkiewicza 37 tel. 117-95 powróciła 
Lekarzy-specjalist z Chorohy prsewadu pokarmowógo || Riliñsk 
Zawadzka 1 Stomatolos-chirurg | (N, ZAIUWABSEM || izene romoroisaw ez overeen || "gą tiron Za gy r 
choroby ząbów, szczęk, dala- za pomocą niebolesnych injekcji. eieion 
TEL. 205-38 sel, podniebienia, jązyka tt d CHIRURG od godz. 10—1 i od 4—7 w. 


czynna od 8 rano do 9 wiecz, 
RA Aperin Ordynuje 5—7 1637 
2— 3 ) kobieta—lekarz a mieszka obecnie Cegielniana 19 ; à ' 
świeta od 9—2 PIOYRKOWSKA 164 Tul. 114-820 ra PRATA chor. nerwowe i wewnętrzne $ 
am | ORO o | Came Caa | T ae ia | F, BORNSTEIN 
6 ch i skórn Ta akuszer-ginekolo 
BAT WTA „KAYCIENA przyjme od 4-7 pp. | Pltiiwaka 8. Tal. 140-00. |  "zuczewstnokolog 


(dawna Cegielniana 4) 


toaulacja aqbów. POWRÓCIŁ [fp mel. URBACK Dr. Med. 


Dr. med Łódź, Andrzeja 1. Lek. dent. er toi. 134-90 
$T. PRABORT rart he wtp B. ABOWA L. NITECKI |cod prvic 10—12 i 3—t p 
GINEKOLOG— UROLOG a Banaani bin tE iee hn ab rac Laa || — Ri 
JSP AREA T |Zedynkzek piaeyeysh | Piat rereh powróciła Nawrot 32 tel. 213-18 |4, pracowni bidlizny: damskie 
Gdańska 7Ta, tel. 208-98. Spi Beir E fm mę ia rala ber Bead A Leia ae rarte cd sw 3% potrzebna. Piotrkowska 121 m. 42 
Przyjmaje od 6—8 w. Tel. 106-47 (pryw.) i od 3—6 p. p. Dla pań oddzielna poczekalnia. 3— 


$9 66 — IL — Komedja w 12 aktach 
„CORSO |w „Blokada na morzu | Gazeciarze 


Wielki dramat sensacyjny w 12 aktach. 

Zielona 2 | 4 W roli głównej przepiękna i żywiołowa Amna Nilson W roli głównaj p Pelzy pa Pai || bałachom 
oraz niezrównany WALLACE MC. DONALD. — Dramat i miłość „ludzi orzy Świata 

Dziś i dni następnych | podziemnych!" Walka młodych sere z brudem i podłością wyrzutków| Śmiech, Humor. Artyzm. Arcyzabewna i prześliczna treść to walory tego 


wielki niebywały, podwój-|społeczeństwa. Zwycięstwo sprawiedliwości! Odwieczna walka Stanów Į filmu. — Uwaga! Pomimo wielkich kosztów ceny popularne. Początek 
ny program! 24 akty! Zjednoczonych w obronie prohibicji. Oto treść tego arcydzieła. seansów w dnie powszednie o godz. 4 po poł., W sob. i święta o g. 12 w po, 
EST ZEE Z Tomek LVC ia 

Fried iiini | | Dziś premjera! Potężny film spiewno-dźwiękowy p: t 
| RBAŃŃ. SA W rolach głównych: Janet Gaynor i Charles Farrell. Nadprogrum wesoła komedja i aktualności filmowe 


Początek seansów w dni powes, o g. % p. p, W niedriełę i święta o g. 2 p. p, ostatni sans o g, 10 wieca. 
Ceny miejse: I 1.26, 11 90 gr., ILE 60 gr. | 
Następny program: „KAWIARENKA W rolach głórynych: MAURICE CHEVALIER, YVONNE VALLEE i inni. 
róg re tak a a Kupony ulgowe po 75 gr. na wszystkie miejsca ważne we wszystkie dni z wyjątkiem sobót, niedziel i świąt 
UWAGA! Passe-partouts i bilety wolnego wejścia w niedzielę i święta bezwzględnie nieważne. 


5, 6, 8, 9 i16 
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3 XI — „GŁOS PORANNY" — 1931 


WARSZAWSKA FABRYKA 
„ED W WAN” sp acc. 


otworzyła w ŁODZI 


87. PIOTRKOWSKA 87 


Nr. 301 


DYWĄNÓW 


otworzyła w ŁODŻI 


I piętro 
m tel. 226-22 


jabryczny skład swych wyrobów: JB Y WWANÓW ręcznych I mechanicznych, rz CHODNIKÓW 


Sprzedaż delaliczna po cenach fabrycznych. 


Z dniem dzisiejszym rozpoczynamy 


Syndyk tymczasowy masy upadłości fir- 
my „Tow. Ake. Bawełnianej Manufaktury Ja- 
kub Kestenberg w Łodzi*na mocy art. 514 i 
następ. K. H. wzywa wierzycieli powyższej u- 
padłości, których należności zostaly przyjęte do 
masy, aby w dniu 12 listopada 19381 r. o godz. 
11 rano stawili się w kancelarji, Wydziału Han- 
dlowego Sądu Okręgowego w Łodzi, Plae Dą- 
browskiego nr. 5 pokój nr. 15 w celu wysłu- 
chania sprawozdania syndyka tymczasowego o 
stanie upadłości, zawarcia układu, względnie 
związku wierzycieli i wyboru syndyka ostaiecz- 
nego. 

Syndyk Tymczasowy 
Maurycy Kon, adwokat 


10561 Łódź, ul. Sienkiewicza 4. 


Dźwiękowe Kino 


IMOZA 


KILINSKIEGO 178 
Dziś premiera! 


Ktoby uwierzył, że ta para wcale nie 
jest do sieble czule usposobiona Il 


Dlaczego? Odpowie na to pytanie 


film p. t 
Postrach Salonów 


„(w każdej scenie — nowa podnieta, 
postać zaś dzielnego detektywa za- 


wzbudza niesłabnące 


chwyca nas i 
(Times) 


zaintercsowanie... 
W rolach głównych: 
Muriel Angelus, Frank Perfitt, 
Jack Ralne, Eve Gray, Jamenson 
Thomas 


Początek seansów: w dni powszednie 

o godz. 4, w soboty, niedziele i świę- 

ta o 2. Ostatni seans o godz. 9.15. 

Na pierwszy seans wszystkie miejsca 
po 60 gr. 


Polisy Amerykańskie! 


Tylko do 10-go listopada przyjmuje do 
windykacji w styczniu nowe polisy Tow. 
„Nev-Jork* na znacznie lepszych warun- 
kach likwidac. niż dotychczas. 

Przyjmuje także polisy „Equitable“ Sz. Gold- 
man, Piłsudskiego 36 od 4 do 6. 3032 —2 


r R i C WOZIE A WTZ, * 


GABINET RACJONALNEJ KOSMETYKI 
LECZNICZEJ | TOALETOWEJ 


Z. SZWALBE 


Moniuszki 1, front 2 piętro tel. 127-99 
Godxiny przyjęć: od 10—2 i od 4—8 wiecz. 
Usuwanie wszelkich defektów cery i szpecących 
włosów wypróbowaną, najdoskonalszą metodą. 


BRONUUDNNEKOEOSACEZANNNAYDSZECUCEKG 


Ogłoszenie 


Sędzia Komisarz nadzoru sądowego nad firma „Józef Da 
widowicz* (Łódź, Zielona 10a) podaje do wiadomości, że na 
dzień 18 listopada 1931 r. o g. 12 w południe wyznaczony z0- 


stał w Sądzie Okręgowym w Łodzi (Plac Dąbrowskiego 5), 
kój nr. 15, termin ogólnego zgromadzenia wierzyciel! 
którzy zostali wpisani 


nadzorowanej, 
sprawdzonych. 


. po- 
firmy 
na listę wierzycieli 


Zgromadzenie mieć będzie następujący porzadek dzien- 


ny: 1) złożenie sprawozdania przez madzorców sądowych; 


2) 


odczytanie propozycji układowych oraz dyskusja nad niemi; 
3) głosowanie nad układem za pob'egawczym. 


Za zgodność: 


| p c go T R 


NAUCZYCIELKA 
z wyższem wykształceniem, ze zna 
jomością języków, przygotowuje 
dzieci do szkół i udziela korepety- 
cji w zakresie szkoły  średnieł. 


© Zgłaszać s'ę pomiędzy 3 a 6 telef. 
„z 


150—58. 

NIEMKA (REICHSDEUTSCHE) 
udziela konwersacji i gramatyki, 
prowadzi lekcje interesująco i za- 
pewnia szybkie postępy po cenach 
przystępnych. Główna 41, fr. II p. 
tel. 146-65 m. 9. 3035—3 


—— 


INŻYNIER 
udziela francuskiego, matematyki. 
fizyki. Ceny przystępne. Tel. 
121-39 w godz. 10—12 i 2 — 3 i 
pół. 3036—1 
MISS MARY 
gives English, French and German 
lessons. Traugutta nr. 2, I p. fr, 
KTO UDZIELA 
lekcji gry na skrzypcach? Oferty 
z podaniem warunków i wykształ- 
cenia muzycznego do admin. „Gło- 
su Porannego” pod „Jerz.” 


SAMOCHODY 
i motocykle używane. Kupno. 
Sprzedaż. Komis. Zamiana. 
Auto-Agencja, Gdańska Nr. 82, 
tel. 189-28. 289—15 


3-PUKOJOWE | 
mieszkanie z wygodami ul. 
Sienkiewicza Nr. 115, III piętro 
do wynajęcia zaraz.  Wiado- 
mość u lokatora. 974—3 


Sędzia Komisarz: 
(—) Paweł Szule 
Sędzia Handlowy. 


Nadzorcy sądowi: 
Stefan Łaski, adwokat. 
Jan Landau, kupiec, 


POKÓJ 


umeblowany oddam panu lub pani. 


Traugutta 5, u Szejnwalda, 


3 POKOJE 
z kuchnią — dobry rozkład — od 
zaraz do oddania, Dzwonić od 5 
do 7: 178-95. 10559—3 


—--- 


4 POKOJE 
z kuchnią i wygodami na 1 piętrze 


do wynajęcia. Zielona 44 inf, do- 
zortea. 3037—1 


ZAGUBIONO WEKSEL 
z klauzulą sądu grodzkiego za 
Nrr. 15423-31 r. na zł. 500,— wy- 
stawiony przez Szaję Szmaragda. 
Weksel powyższy unieważnia się. 
Alfred Wyrwich. Łódź. Karola 20. 
3039—1 


KUFANITE S UP E WIGURE 
VGARANTIE 
"p = 


przezroczyste, 
jedwabiste, 
1007/0-wa wartość. 
Dostać w apte- 
kach, składach 
aptecznych Í 
optycznych. 


go. 


są 


|| Ogłoszenia drobne | 


m zzz czw az a ZE SEA CYT CZY ZRK LA 


Jyprzedaż Porcelany lntlnii 
i Fajngold, Pioiricows 


UWAGA: Podczas trwania wyprzedaży udzielamy specjalnych 
rabatów na wszelkie szkła, porcelaną czeską, kryształy i t. p. 


3i. 


eagar | 
Wszelkie E 


ZIOŁA LEGZNICZE 


najświeższego zbioru poleca najtaniej 
SKŁAD APTECZNY 


B. PILC, Łódź, 


Piac Reymanta 5/6 Tel. 187-00 i 217-00 


Stale na skłądzie Złoła lacznicze Dra Breyere 
oraz Oskara Wejnowskiego 


ka 


DRE ZR 
słów. 


EEE 
KUPUJCIE Z I-go ZRÓDŁA 


WIELKI WYBÓR 


t 
Wózków ıMateratóv 


dziecinnych sprębynowych |. 
PATEN Pi 

Łóżek | Wytymaczel 

metalowych amerykańskich 


Nabyć można w FABRYCZNYM SKŁADZIE 


„DOBROŁOL”” Łódź, Piotrkowska 23, 


, w podwdrsu. 
BEZ 


GZYTELNIA NOWOŚCI 
Humanité“ 


dawniej A, STRAUCHA 


ul. Prez. Narutowicza Nr. 14 
tel. 213-85. 

Ostatnie nowości w 5 językach po 10 egzemplarzy. 

Na każde życzenie, czytelnik otrzymuje wybraną 

książkę. Czytelnia otwarta od 9 do 7 wieczorem 

bez przerwy. 


Abonament miesięczny 2 złote. 


wim MELLER 


ia zc — chorób Skads 
nyc weneryczny. 
shórnych í wene- UL. NAWROT 2 


yyesnyob 
NAWROT 7, TELEFON 179-80 
Tel. 128-07, Phayfmuje do 10 r. i od 4—6 wierz 


w niedzłelłę od 11—2 po polnðnta 
Dla pań spec. od godz. 4—-ö pp. 


Ogieszenie 


od 10—121 od 59 


Syndyk Tymczasowy masy upadłości Wolfa Ikki, na mo- 
cy art. 514 į następ. K. H. wzywa wierzycieli powyższej wpa- 
dłości, których należności zostały przyjęte do masy, aby w 
dniu 6 listopada 1931 r. o godz. 13 stawili się w kancelarji wy 
działu handlowego sądu okręgowego w Łodzi, Plac Dąbrow- 
skiego nr. 5, pokój nr. 15, w celu wysłuchania 
Syndyka Tymczasowego o stanie upadłości, 
względnic związku weirzycieli i wyboru Syndyka ostateczne- 


sprawozdania 
zawarcia układu, 


Syndyk Tymczasowy 
Adwokat Anna Henero wicz - Przybyszewska, 
Nawrot 39, tel. 15.999. 


Prenumerata 


Rękopisów redakcja nio awraca. 


Radaktor: Eugenjusz Kronman 


miesięczna „Głosu Porannego* ze wszystkiemi do- 
datkami wynosi w Łodsi zł. 4.60, za odnoszenie — 
40groszy, z praesyłką pocztową w kraju — ał. @— zagranicą — zł. 9. - 
— ZA 


csane 34 O 


Dgłoszenia 


roc. drożej, firm 


za wiersz milimetrowy l-szpaltowy (atrona 5 szpałt); l-sza strona 1 zł 
w tekdoie 3O gr. nadesł 
(str. 10 szpalt) 12 gr, Drobne 15 gy. za wyraz; najmniejsze ogłoszenie zł. 1.50 gr. Poszukiwanie pracy 10 gr. 
za wyraz; najmniejsze zł. 1.80 gr. Ogłoszenia 71721371392 
aniasnych o 199) proc. Za 


Za wydawnictwo „Prasa“, Wyżzwnłow sp. £ oge, odn.: Bugenius Haconmao W dmkażni miasma’ Dino" - 


ane po tekście 40 gr; nekrologi 40 gr. Zwyczajne 


zadlubinowe 12 al. Ogłoazenia zamiejsoowe obli 
gawanin tabslargosne lub fantas, dodatk. 500/ 


1a 


